
Kilka lat temu w jednej z wsi 
naszego powiatu mieszkali brat z sio-
strą. Byli to ludzie dojrzali, około pięć-
dziesięcioletni. Razem z nimi miesz-
kała córka kobiety. Nie przelewało się 
im, oboje bez pracy - na garnuszku 
opieki społecznej, ale jakoś funkcjo-
nowali. Mężczyzna najlepszej opinii 
nie miał i mówiło się, że do kieliszka 
lubił zaglądać, lecz to, co się stało, 
zszokowało wszystkich… Dopuścił 
się gwałtu na własnej siostrze. Jest 
wina, musi być kara - sprawca trafił 
na cztery lata do więzienia.

Przed miesiącem opuścił więzienne 
mury i powrócił w rodzinne strony. 
Pomieszkiwał kątem u znajomego, 
a całkiem niedawno na swojej działce 
postawił barak (kontener). Wieść 
poszła, że otrzymał go z opieki spo-
łecznej, co wywołało jeszcze większe 
oburzenie wśród miejscowej ludności, 

- Kobiety boją się wychodzić 
z domu - mówi czytelniczka, która 
poinformowała nas o całym zdarze-
niu. - Jak w ogóle można było tak 
postąpić, żeby pozwolić sprawcy 
zamieszkać o kilka domów od swo-
jej ofiary? 

Nie ma więc co się dziwić, że 
kobiety - siostra sprawcy oraz 
jej córka, ani myślą przebywać 
w tej samej wiosce, póki będzie 
tu zamieszkiwał ich wyrodny brat 
i wujek. Ale i na to znalazł się spo-
sób - opieka społeczna wyprowadziła 
obie panie do… Krotoszyna, bo tam 
znalazło się dla nich jakieś lokum. 

O wyjaśnienie zaistniałej sytuacji 
zwróciłem się do Grażyny Mazur-
kiewicz - kierowniczki Miejsko-
Gminnego Ośrodka Pomocy Społecz-
nej w Grabowie.

- Ośrodek Pomocy Społecznej nie 

brał udziału w sprowadzeniu tego 
kontenera. Najwidoczniej mężczyzna 
zrobił to we własnym zakresie. Na 
terenie naszej gminy nie ma możliwo-
ści zakupu takiego baraku. 

Ten mężczyzna jest osobą o peł-
nych prawach obywatelskich i po 
odbyciu kary może mieszkać tam, 
gdzie chce. Proponowaliśmy mu 
zamieszkanie w którymś ze schro-
nisk, ale odmówił. Ma prawo decydo-
wać o sobie i my, jako M-GOPS poza 
doglądaniem nie możemy nic w tej 
sprawie zrobić. 

Zaś jego siostrze, ponieważ po jego 
powrocie wyraziła chęć opuszczenia 
miejsca zamieszkania, zapropono-
waliśmy przeniesienie się do jednego 
z ośrodków wsparcia i kobieta na to 
się zgodziła. 

- To wszystko jest postawione na 
głowie - mówią ludzie. 

I trudno się z tym nie zgodzić. 
Kobiety, z których jedna jest ofiarą 
gwałtu, musiały uciekać, zostawić 
dom, inwentarz, psa, który teraz nie 
ma opieki, i tułać się z dala od rodzin-
nych stron, gdzie prawdopodobnie 
nie czują się dobrze, a wszystko dla-
tego, że sprawcy przemocy pozwo-
lono zamieszkać w pobliżu ofiary, 
zgodzono się, by właśnie tutaj mógł 
na nowo ułożyć sobie życie.

Trudno tu winić M-GOPS czy kogo-
kolwiek innego - takie mamy prawo, 
więc obawy mieszkanek wioski, 
a nawet dawnej ofiary, nie są w tej 
sprawie żadnym argumentem. No 
cóż - taki mamy klimat, a w tym kli-
macie osoba silniejsza, a taką zwy-
kle bywa sprawca, potrafi wyegze-
kwować swoje prawa, wydaje się być 
ważniejsza od ofiary.

K. Juszczak

Mieszkańcy Biskupic Zabarycz-
nych, Kaliszkowic Kaliskich i Kalisz-
kowic Ołobockich mogą odetchnąć 
z ulgą. Szkoły Podstawowe znaj-
dujące się w ich wioskach, wbrew 
wcześniejszym sugestiom, nie 
zostaną wzięte pod zarząd stowarzy-
szenia. Wszystko zostaje po staremu 
- tak zdecydowali rodzice uczniów 
podczas spotkań z burmistrzem 
Mikstatu, które odbyły się w ostat-
nich dniach w tych trzech miejsco-
wościach.

Dokończenie na str. 10.
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W czwartkowy wieczór (25 lutego) stacja TVP1 wyemito-
wała program „Sprawa dla reportera”, którego gośćmi była 
rodzina z Marszałek. Małżeństwo wychowuje pięcioro dzieci, 
najmłodsze z nich nie skończyło jeszcze roku. Rodzina zaj-
mowała się hodowlą gęsi - kilka lat temu część stada zacho-
rowała i padła, wtedy to właśnie pojawiły się pierwsze pro-
blemy finansowe. Rodzina straciła cały dorobek życia - ich 
majątek zajął komornik. 

Dokończenie na str. 12.

RODZINA Z MARSZAŁEK W PROGRAMIE 
ELŻBIETY JAWOROWICZ

Zlicytowani za gęsi

Nową konsolą „Xbox One” mieszkaniec Ostrzeszowa cie-
szył się tylko trzy miesiące, a dokładnie do 26 lutego. Wtedy 
to do drzwi jego domu zapukała... policja.

Kiedy w listopadzie ubiegłego roku pan Marcin znalazł 
w Internecie atrakcyjne ogłoszenie dotyczące sprzedaży kon-
soli „Xbox One”, nie spodziewał się, że cokolwiek może pójść 
nie tak... 

Oferta bardzo go zainteresowała - sprzęt był nowy, zapa-
kowany, a mężczyzna, który wystawił ogłoszenie na OLX-ie, 
twierdził, że chce go sprzedać, bo podobny już ma (ten miała 
podarować mu ciocia). Cena również nie wzbudzała podej-
rzeń - nowa konsola kosztowała wówczas w sklepie 1800 zło-
tych, ta „wystawiona” w Internecie 1500. Różnica w cenie nie 
była na tyle duża, by wzbudzić jakiekolwiek podejrzenia. Wielu 
z nas dokonuje zakupów w sieci głównie dlatego, że te same 
produkty są często o wiele tańsze i dzięki temu udaje nam się 
trochę zaoszczędzić. Z pewnością przekonał się o tym nieje-
den z mieszkańców naszego powiatu - niestety, są i tacy, któ-
rzy zaufali i zamiast zaoszczędzić stracili, i to sporo.

OLX - to strona internetowa, na której można zamieszczać 
darmowe ogłoszenia np. sprzedaży. Pod danym towarem naj-
częściej umieszczony jest numer telefonu ogłoszeniodawcy. 
Jeśli spodoba nam się dany produkt, dzwonimy do osoby, 
która go wystawiła, i dopiero wtedy umawiamy się, w jaki 
sposób dokonana zostanie transakcja - czy towar odbierzemy 
osobiście, czy wpłacimy pieniądze na konto i kurier dostarczy 
nam przesyłkę. 

Dokończenie na str. 2.

STOWARZYSZEŃ NIE BĘDZIE

OSTRZESZOWIANIN OFIARĄ 
OSZUSTWA

Trefna konsola

Kaliszkowice Ołobockie

ŚMIERĆ PRZED DOMEM
W piątkowy ranek (26 lutego) w Kaliszkowicach Oło-

bockich przypadkowy rowerzysta natknął się na zwłoki 
mężczyzny. Ciało leżało w przydrożnym rowie. Niestety, 
na pomoc było już za późno. Denatem okazał się 55-letni 
mieszkaniec wioski. 

Nie wiadomo dokładnie, kiedy doszło do tragedii. 55-letni 
mieszkaniec Kaliszkowic Ołobockich widziany był dzień 
wcześniej w miejscowym barze. Z relacji świadków wynika, 
że miał go opuścić ok. godz. 20.00. 

Rów, w którym odnaleziono ciało mężczyzny, znajdował 
się kilka metrów od jego domu. 

Rowerzysta, zauważywszy 55-latka, natychmiast udał się 
po pomoc do sąsiedniego domu. Na miejsce wezwano pogoto-
wie - lekarz stwierdził zgon.

Policjanci wykluczyli udział osób trzecich w tym zdarzeniu. 
Wiadomo, że mieszkaniec Kaliszkowic Ołobockich był 

kawalerem i mieszkał sam. 
A. Ł.

OFIARA GWAŁTU 
ZNOWU MUSI UCIEKAĆ

STOWARZYSZEŃ NIE BĘDZIE OFIARA GWAŁTU 
ZNOWU MUSI UCIEKAĆ

Fot. Robert Pala
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Masz spraw , jeste  wiadkiem 
niecodziennej sytuacji, zadzwo !

red. Anna awicka
tel. 693 413 356
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APTEKI
Plan dy urów

„Zamkowa” ul. Zamkowa 28 od 22.02 do 28.02, tel. 730-00-76
„Drofarm” od 29.02 do 6.03, tel. 724-20-40

Dy ury w dni powszednie od godz. 2000 - 2200,
wolne soboty 800 - 2200, niedziele i wi ta 900 - 2200.

Po godz. 22.00 w sprawach nag ych dost pna apteka Jagiello ska, 
Ostrzeszów, ul. A. Jagiellonki 30, tel. 730-94-64.

STUDNIESTUDNIE  
G BINOWEG BINOWE
• • przydomowe przydomowe 

uj cia wodyuj cia wody
• • odwierty odwierty 
• • pompy ciep apompy ciep a

tel. 505 325 777tel. 505 325 777

Przesy ki 
kurierskie

Kompleksowe 
uk adanie 

KOSTKI BRUKOWEJ 
I GRANITOWEJ

tel. 695 088 738

Specjalista 
w ortopedii 

i traumatologii 
narz du ruchu

dr n. med. 
Aleksander Koch

poradnia 
ortopedyczna 

w zakresie 
ortopedii dzieci cej 

i doros ych
Ostrzeszów al. Wolno ci 1a

rejestracja 882-042-111

O
R
T
O
P
E
D
A

APTEKA KWIATOWA
Ostrzeszów, ul. kowa 10

poniedzia ek - sobota od 8.00 do 22.00

SPRZEDA  JAB EK 
I SOKÓW 

NATURALNYCH:

 jab kowych
 jab kowo - aroniowych
 jab kowo 
 - marchwiowych
 pomidorowych

Gospodarstwo sadownicze „OWOCSOK” Aleksander Ofierski
Ksi enice, ul. Wiejska 29, tel. 600 202 306

PRACA 
DLA OPERATORA 

WÓZKA 
WID OWEGO 

Praca w Grabowie
tel. 62 730-63-40

PIELGRZYMKA 
DO W OCH

(Kahlenberg – Padwa, Rzym, 
Watykan, Asy )

25.06 – 01.07.2016
Cena 800z  + 130 euro

Zapisy i wyjazd: Ostrzeszów
ks. Leszek Wojtasik, tel. 604 261 429

Ostrzeszów, ul. Kolbego 2
Profil na Facebooku - Garderoba-Butik
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BUTIK GARDEROBA OBCHODZI 
SWOJE 1. URODZINY!

Z tej okazji na wszystkie klientki, które Z tej okazji na wszystkie klientki, które 
odwiedz  sklep w dniach 4-5 marca, odwiedz  sklep w dniach 4-5 marca, 

czeka szereg atrakcji!czeka szereg atrakcji!
• 10% na ca  now  kolekcj
• losowanie bonów
• a tak e inne ciekawe niespodzianki

Zapraszamy!

OSTRZESZOWIANIN OFIAR  OSZUSTWA

Trefna konsola 
Doko czenie ze str. 1.
Mieszkaniec Ostrzeszowa posta-

nowi  osobi cie odebra  konsol . Po 
„Xboxa” uda  si  do Ole nicy. 

- Nie podejrzewa em niczego z ego, 
bo dosta em od tamtego m czyzny na-
wet adres, pod który mia em przyjecha . 
Kiedy by em ju  w drodze, zadzwoni  
i poprosi , abym po gr  podjecha  jed-
nak do galerii handlowej, do Ole ni-
cy, poniewa  jest tam akurat z mam  
i dziewczyn . Przyznam, e niedok ad-
nie s ysza em, co mówi, bo traci em 
zasi g w telefonie, przytakiwa em tylko 
podczas naszej rozmowy, a ostatecz-
nie i tak pojecha em pod wskazany 
wcze niej adres. Zrobi em b d, e nie 
wysiad em z samochodu i nie zadzwo-
ni em do drzwi jego rzekomego domu, 
tylko poinformowa em go telefonicz-
nie, e jestem ju  na miejscu. Wtedy 
m czyzna powiedzia , e przecie  
prosi , abym przyjecha  do galerii, ale 
mam chwil  poczeka , to on przyjedzie 
do mnie. Nie wyda o mi si  to dziwne, 
ró ne sytuacje si  przecie  zdarzaj . 
Po chwili pojawi  si . Wysiad  z auta 
i wyj  z baga nika konsol . Kaza  mi 
dok adnie sprawdzi , czy wszystko 
si  zgadza, czy niczego nie brakuje. 
Otwiera em zaplombowany kartonik 
przy nim. Opowiada  o grach, uzna em, 
e zna si  na rzeczy. Do domu jednak 

nie wszed  - relacjonuje pan Marcin. 
Now  konsol  „Xbox One” miesz-

kaniec Ostrzeszowa cieszy  si  tylko 

trzy miesi ce, a dok adnie do 26 lutego. 
Wtedy to do drzwi jego domu zapuka-
a... policja.

- W domu by a akurat tylko ona. 
Policjanci zapytali j , czy mamy tak  
konsol . By a troch  zdziwiona, przy-
takn a i od razu zadzwoni a, ebym 
przyjecha , bo czeka na mnie policja. 
Okaza o si , e „Xbox”, który spra-
wi  mi tyle rado ci, zosta  wcze niej 
skradziony, a m czyzna, u którego 
j  kupi em, bezczelnie mnie oszuka . 
Musia em od czy  konsol  i odda  j  
funkcjonariuszom. Zaraz potem zosta-
em poproszony o przyj cie na komi-
sariat, eby z o y  zeznania - dodaje 
zawiedziony mieszkaniec Ostrzeszowa. 

Jak wyja nili funkcjonariusze - w li-
stopadzie ub. roku z magazynu  rmy 
spedycyjnej we Wroc awiu zosta o skra-
dzionych ponad 20 konsoli „Xbox One”. 
Jedn  z nich kupi  w a nie pan Marcin. 
Kiedy rejestrowa  j  w Internecie, po-
da  wszystkie niezb dne dane - imi , 
nazwisko, numer seryjny konsoli. To 
w a nie dzi ki temu  rma Microsoft 
odkry a, e sprz t pochodzi z kradzie y.

M czyzna, który sprzeda  konsol  
mieszka cowi Ostrzeszowa, jest obec-
nie poszukiwany przez policj . Na razie 
nie wiadomo, czy dzia a  sam, czy mo e 
mia  wspólników. Nie wiadomo te , czy 
pan Marcin odzyska swoje pieni dze.

A. awicka

atwiejszy PIT -  skus wst pnie 
wype ni Twoje zeznanie

W tym roku 
po raz kolejny 
Ministerstwo Fi-
nansów udost p-
ni podatnikom 
us ug  wst pnie 
wype nionego 
zeznania podat-
kowego. B dzie 
z niej mo na sko-

rzysta  ju  od 15 marca 2016 r.
To spore u atwienie dla tych, któ-

rym konieczno  wype niania mnóstwa 
rubryk formularza PIT sp dza sen z po-
wiek. Wype nione przez skarbówk  
zeznanie b dzie bowiem zawiera o ju  
informacje, które zosta y przekazane, 
m.in. przez pracodawc , w deklara-
cji PIT-11, PIT-11A/40A, PIT-8C oraz 

PIT-R. Z tej us ugi skorzysta  b d  
mog y osoby  zyczne nieprowadz ce 
dzia alno ci gospodarczej

- zarówno podatnicy rozliczaj cy 
si  indywidualnie, jak i wspólnie z ma -
onkiem.

Wst pnie wype nione zeznanie 
podatkowe, w skrócie PFR (z ang. 
Pre-Filled tax Return), ma za zadanie 
u atwi  podatnikom proces rozlicze-
nia z  skusem. Po zalogowaniu si  na 
portalu podatkowym (www.portalpo-
datkowy.mf.gov.pl), b dzie mo na po-
bra , sporz dzone przez administracj  
podatkow  na podstawie posiadanych 
danych, zeznanie podatkowe PIT-37, 
a od tego roku równie  PIT-38.

Taki wst pnie wype niony dokument 
mo emy oczywi cie w dowolny sposób 

mody  kowa  i uzupe ni  o dodatkowe 
informacje (np. ulgi, za czniki, prze-
kazanie 1% na rzecz OPP). PFR nie 
ma bowiem charakteru ostatecznego 
i w pe ni uzupe nionego zeznania - jest 
to raczej propozycja rozliczenia, któr  
w cz ci przypadków b dzie trzeba 
uzupe ni  o dane, których  skus nie 
posiada , np. dotycz ce ulg, z których 
zamierza skorzysta  podatnik.

Je li jednak uznamy, e dane s  
kompletne, mo emy od razu przes a  je 
elektronicznie, uwierzytelniaj c uprzed-
nio zeznanie za pomoc  Bezpiecznego 
Podpisu Elektronicznego, b d  poprzez 
podanie danych autoryzuj cych (jest 
nimi kwota przychodu uzyskanego 
w 2014 roku).

Wi cej informacji o us udze na 
portalu podatkowym:

http://www.  nanse.mf.gov.pl/pp/
wstepnie-wypelnione-zeznanie-podat-
kowe-pfr.

NAPRAWA 

elektrycznych, 
pneumatycznych, 
mechanicznych 

i spalinowych oraz 

budowlanego

Zatrudni  mechanika 
samochodowego, 

t. 609 502 843

Zatrudni  mechanika 
z wykszta ceniem rednim, 

mo e by  bez sta u,
t. 609 502 843
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POLICJA 997

Chcieli oszuka   rm  
telekomunikacyjn

22 lutego policjanci z KPP w Ostrze-
szowie zatrzymali do dyspozycji pro-
kuratora dwóch m czyzn, którzy przy 
u yciu technik internetowych pozyskali 
 kcyjne dane osobowe i zawarli dwie 

umowy z  rm  oferuj c  us ugi teleko-
munikacyjne. Umowy pos u y y im do 
zamówienia dwóch telefonów komór-
kowych wartych ponad 7000 z otych. 

Podejrzani to bracia w wieku 35 i 33 lat 
(obaj s  mieszka cami woj. dolno l skie-
go). Na podstawie sfa szowanych umów 
sprawcy zamówili dwa telefony komór-
kowe, które mia y im by  dostarczone 
za po rednictwem  rmy kurierskiej na 
wskazany adres w Ostrzeszowie. 

W poniedzia kowe przedpo udnie poli-
cjanci zatrzymali braci na gor cym uczynku 
- m czy ni tra  li do aresztu. Okaza o si , 
e byli ju  notowani za podobne oszustwa. 

Dzie  pó niej (23 lutego) mieszka cy 
woj. dolno l skiego us yszeli zarzut usi o-
wania oszustwa - tj. podrobienia dokumen-
tów i pos ugiwania si  fa szywymi danymi. 

PI  KOLIZJI JEDNEGO 
DNIA

W rod , 24 lutego, w naszym powie-
cie dosz o do pi ciu kolizji. 

Rano na ul. Wojska Polskiego 
w Ostrzeszowie kieruj cy renault kangoo 
(38-letni mieszkaniec pow. koni skiego) 
nie zachowa  bezpiecznej odleg o ci od 
poprzedzaj cego go forda focusa i na-
jecha  na jego ty . M czyzn  ukarano 
mandatem. 

O godz. 9.00 w Rogaszycach kie-
ruj cy samochodem marki Opel (18-let-
ni mieszkaniec gm. Ostrzeszów) straci  
panowanie nad autem i zjecha  z dro-

gi - w efekcie pojazd dachowa . Jak si  
okaza o, 18-latek nie mia  uprawnie  do 
kierowania samochodem. Razem z nim 
podró owa  jego 16-letni kolega. 

18-letni mieszkaniec gminy Ostrze-
szów zosta  ukarany 1000-z otowym man-
datem!

Do trzeciej kolizji dosz o po godz. 
15.00 na ul. Kwiatowej w Ostrzeszowie. 
Samochód marki Audi, którym kierowa  
39-letni mieszkaniec Ostrzeszowa, uderzy  
w zaparkowanego volkswagena. Spraw-
ca by  trze wy; za spowodowanie kolizji 
otrzyma  mandat. 

Godzin  pó niej przy ul. Armii Krajo-
wej w Ostrzeszowie 22-letni mieszkaniec 
gm. Ostrzeszów, kieruj c seatem Ibiz , 
doprowadzi  do zderzenia ze skod  rapid, 
któr  kierowa  39-letni mieszkaniec Pozna-
nia. 22-latka równie  ukarano mandatem. 

Wieczorem na ul. Wiosny Ludów 
w Kobylej Górze kieruj cy  atem pand  
(75-letni mieszkaniec gm. Ostrzeszów) nie 
uwa a  podczas cofania i uderzy  w zapar-
kowanego forda focusa. M czyzna zosta  
ukarany mandatem. STRA
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Plamy oleju, po ar 
sterty ga zi...

22 lutego stra acy usun li plam  ole-
ju z drogi wojewódzkiej w Pisarzowicach. 
25 lutego podobne dzia ania prowadzili 
w Grabowie nad Prosn .

23 lutego pojechali do Olszyny - ko-
nieczne tam by o usuni cie nad amanych 
konarów, niebezpiecznie zwisaj cych 
nad ci giem komunikacyjnym na terenie 
szko y. 

26 lutego stra acy zostali wezwa-
ni przez stra  miejsk  na ul. Spokojn  
w Ostrzeszowie - na terenie jednej z po-
sesji pali a si  tam du a sterta ga zi, 
na dodatek pozostawiona bez dozoru. 
Stra acy ugasili „ognisko”. 

Przypominamy, e wypalanie pozo-
sta o ci ro linnych jest zabronione! 

27 lutego stra acy wzi li udzia  
w dzia aniach przy zdarzeniu drogowym 
na al. Wojska Polskiego w Ostrzeszo-
wie - zderzy y si  tam dwa mercedesy. 
Stra acy mi dzy innymi udzielili pomocy 
jednemu z uczestników kolizji.

Citroenem w iveco
25 lutego dosz o do kolizji na ul. Ci-

chej w Ostrzeszowie. Kieruj cy citroenem 
(33-letni mieszkaniec woj. l skiego) nie 
zachowa  odpowiedniej odleg o ci od 
jad cego przed nim samochodu iveco 
i uderzy  w niego. M czyzna zosta  uka-
rany mandatem. 

Opel&Fiat
Równie  26 lutego dosz o do kolizji 

przy ul. Daszy skiego w Ostrzeszowie. 
61-letni mieszkaniec gm. Kobyla Góra, 
kieruj c oplem za  r , uderzy  w ty  po-
przedzaj cego go samochodu marki Fiat 
500, którym kierowa  64-letni mieszkaniec 
pow. k pi skiego. 61-latek zosta  ukarany 
mandatem. 

Cofaj c, uderzy a w piesz
26 lutego dy urny policji otrzyma  zg o-

szenie o zdarzeniu, do którego dosz o na 
ul. Zamkowej w Ostrzeszowie. 

Jak ustalili policjanci, kieruj ca sa-
mochodem marki Lexus nie zachowa a 
nale ytych rodków ostro no ci podczas 
cofania i uderzy a w id c  chodnikiem 
39-letni  mieszkank  pow. ostrowskiego. 
Kobieta odjecha a, nie udzielaj c pomocy 
poszkodowanej. 

Na szcz cie 39-latka nie dozna a 
obra e . 

Funkcjonariusze ustalili, e autem 
kierowa a 29-letnia mieszkanka gm. Kobyla 
Góra. Policjanci zatrzymali jej prawo jazdy 
i skierowali do s du wniosek o ukaranie. 

Awanturowa  si
By  pijany i agresywny, nie reago-

wa  na polecenia funkcjonariuszy, swoim 
zachowaniem stwarza  zagro enie dla 
rodziny - mowa o 31-letnim mieszka cu 
gm. Grabów, którego 27 lutego zatrzymali 
policjanci. 

M czyzna wszcz  awantur  domo-
w . Przeprowadzone badanie wykaza o 
u niego ponad 3‰ alkoholu. 31-latek nie 
chcia  si  uspokoi , dlatego policjanci pod-
j li decyzj  o zatrzymaniu go w areszcie 
do wytrze wienia. 

Zatrzymany na gor cym uczynku
Pó nym wieczorem - 27 lutego, w G u-

szynie 41-letni mieszkaniec pow. pozna -
skiego próbowa  spu ci  olej nap dowy 
z samochodu ci arowego. M czyzn  
zatrzyma  na gor cym uczynku w a ciciel 
auta. 41-latek zosta  ukarany mandatem. 

Kierowca i pasa erowie pod 
wp ywem narkotyków

W nocy - 28 lutego, w My lniewie 
policjanci zatrzymali do kontroli drogowej 
samochód marki Peugeot. Okaza o si , 
e jego kierowca, 26-letni mieszkaniec 

powiatu ostrowskiego, by  pod wp ywem 
narkotyków. Pod wp ywem amfetaminy 
byli tak e jego pasa erowie. 

W aucie oprócz kierowcy przebywa y 
jeszcze cztery osoby - 20- i 21-letni miesz-
ka cy Kobylej Góry, oraz dwie nastolatki 

- 19-letnia mieszkanka woj. dolno l skiego 
i 17-letnia mieszkanka pow. ostrowskiego. 
Jak si  okaza o, wszyscy pasa erowie 
byli pod wp ywem narkotyków, ponadto 
policjanci przy 19-latce znale li kilka wo-
reczków po narkotykach ze ladowymi 
ilo ciami amfetaminy. Stró e prawa za-
trzymali wszystkie osoby w policyjnym 
areszcie do dyspozycji prokuratora. Trwaj  
czynno ci w tej sprawie. 

Za posiadanie rodków odurzaj cych 
grozi do trzech lat wi zienia, kierowanie 
pod wp ywem narkotyków zagro one jest 
kar  do dwóch lat pozbawienia wolno ci. 

Za szybko w zabudowanym
28 lutego w Rojowie policjanci zatrzy-

mali do kontroli 28-letniego mieszka ca 
gm. Grabów, kieruj cego samochodem 
marki Opel Vectra. M czyzna przekroczy  
dopuszczaln  pr dko  w terenie zabu-
dowanym o 55km/h, jad c a  105km/h. 
28-latek straci  prawo jazdy, zosta  równie  
ukarany mandatem. 

Mandat za nieupilnowanie 
psa

28 lutego pies, który wybieg  z pry-
watnej posesji w Koch owach, zagryz  
trzy kury. Funkcjonariusze ustalili, e 
czworonóg nale y do 37-letniego miesz-
ka ca woj. l skiego. M czyzna zosta  
ukarany mandatem, obieca  równie , e 
zwróci poszkodowanemu pieni dze za 
poniesione straty. 

TARASY KOMPOZYTOWE
SPRZEDA  I MONTA

693 635 565

Aktualnie prowadzi nabór na kursy:
1. Operator wózka  specjalizowane-

go – ze zmiennym wysięgiem kat. 
I WJO.

2. Operator wózka widłowego z wy-
mianą butli gazowej kat. II WJO.

3. Profesjonalny pracownik biurowy.
4. Spawanie metoda MAG, TIG.
5. Szkolenia bhp dla wszystkich 

grup zawodowych.

Osoby zainteresowane prosimy 
o kontakt: tel. 693-615-517

email: biuro@csk-szkolenia.pl
CSK, ul. Krańcowa 7, 63-500 Ostrzeszów

26 lutego, przed godz. 11.00 
kieruj ca daewoo tico (35-letnia 
mieszkanka gm. Mikstat) nie ust pi a 
pierwsze stwa przejazdu samocho-
dowi marki Ford Escort i doprowadzi-
a do zderzenia aut. Kobiet  ukarano 
mandatem. 

27 lutego policjanci ukarali manda-
tem mieszka ca Sycowa - m czyzna, 
kieruj c busem, doprowadzi  do zderze-
nia z mercedesem actrosem. 

Do zdarzenia dosz o na skrzy o-
waniu ulic Piastowskiej i Wojska Pol-

Mercedesem Mercedesem 
w mercedesaw mercedesa

skiego. Kieruj cy busem marki Mercedes nie dostosowa  
pr dko ci do panuj cych warunków, przez co uderzy  w ty  
naczepy mercedesa actrosa. Ci arówk  kierowa  59-letni 
mieszkaniec woj. opolskiego. 

Kolizja Kolizja 
w Siedlikowiew Siedlikowie

29 lutego 
ok godz. 15.00, 
w pobli u os. Za-
lesie w Kobylej 
Górze, kieruj cy 
oplem prawdopo-
dobnie nie dosto-
sowa  pr dko ci 
do panuj cych 
warunków, ude-
rzy  w sygnali-
zator wietlny, 
a  nas t pn ie 
wpad  do rowu.

Cors  do rowuCors  do rowu

Rogaszyce.
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Masz spraw , jeste  wiadkiem 
niecodziennej sytuacji, zadzwo !

red. Krzysztof Juszczak
tel. 695 385 509

1 marca ju  po raz szósty ob-
chodzimy w Polsce NARODOWY 
DZIE  PAMI CI „ O NIERZY WY-
KL TYCH”. To wi to pa stwowe 
ustanowi  prezydent Lech Kaczy ski, 
cho  sam nie doczeka  pierwszych 
obchodów, które odby y si  w 2011 
roku. Dzie  ten jest dniem szcze-
gólnie symbolicznym dla o nierzy 
antykomunistycznego podziemia 
- 1 marca 1951 roku wykonany 
zosta  wyrok mierci na kierow-
nictwie IV Komendy Zrzeszenia 
„Wolno  i Niezawis o ”. 

Po raz pierwszy ob-
chody tego dnia wplataj  
si  w ostrzeszowski kra-
jobraz. Przed tygodniem 
Rada Miejska zdecydo-
wa a bowiem, e rondo 
u zbiegu ulic: Armii Kra-
jowej i Powsta ców Wiel-
kopolskich nosi  b dzie 
nazw  ronda im. o nierzy 
Wykl tych. Ten uroczysty 
moment nieco zak óca 
fakt, e za przyj ciem na-
zwy g osowa a po owa rad-
nych (11), wprawdzie nie 
by o g osów przeciwnych, 
lecz 10 osób wstrzyma o 
si  od g osownia.

„ o nierze wykl ci, 
o nierze niez omni, polskie powo-

jenne podziemie niepodleg o ciowe 
i antykomunistyczne - antykomu-
nistyczny, niepodleg o ciowy ruch 
partyzancki, stawiaj cy opór sowie-
tyzacji Polski i podporz dkowaniu 
jej ZSRR, tocz cy walk  ze s u bami 
bezpiecze stwa ZSRR i podporz d-
kowanymi im s u bami w Polsce”.

Tak o o nierzach Wykl tych mo e-
my przeczyta  w Wikipedii. To ci stra-
ce cy, którzy nie uznali powojennych 
uk adów i stan li przeciw pot nym si-
om nowego agresora i jego bezwzgl d-
nej propagandy, na tyle 
skutecznej, e nawet 
dzi , 26 lat po uzyska-
niu suwerenno ci, wielu 
Polaków wci  uwa a 
o nierzy powojennego 

podziemia za bandytów 
grasuj cych po lasach, 
morduj cych niewinnych 
ludzi i pal cych wioski, 
o których raczej powin-
ni my zapomnie , a nie 
stawia  im pomniki i np. 
nazywa  ich imieniem 
ronda. Liczb  cz onków 
wszystkich organizacji 
i grup konspiracyjnych 
szacuje si  na 120-180 
tysi cy osób. 

Samego okre lenia „ o nierze Wy-
kl ci” po raz pierwszy u yto w 1993 r. 
w tytule wystawy „ o nierze Wykl ci - 
antykomunistyczne podziemie zbrojne 
po 1944 r.”, organizowanej przez Lig  
Republika sk  na Uniwersytecie War-
szawskim. Jego autorem by  historyk 
Leszek ebrowski. 

- Nie do , e ich mordowano, 
to jeszcze nie pozostawiano ladów 
pochówków, a do rodzin wysy ano 
listy, w których stwierdzano, e byli 
zdrajcami i zostaj  przekl ci - mówi  
podczas jednego z wyst pie  Leszek 

ebrowski. Przytoczy  te  pora aj c  
statystyk  powojennego terroru komu-
nistycznego. W latach 1944-55 samych 
tylko wyroków mierci zosta o orzeczo-
nych 5 tysi cy. By y to wyroki mierci 
na o nierzach antykomunistycznego 
podziemia, wydane przez s dy Polski 
Ludowej. Ponad 20 tysi cy ludzi zabito 
w aresztach i wi zieniach bez s dów, 
przed rozprawami, przed postawieniem 
aktu oskar enia. Kilkadziesi t tysi -
cy zabito w ob awach i pacy  kacjach. 
Bywa o, e znika y ca e wsie. Przyk a-
dem jest ob awa augustowska, w której 
zabito kilkaset osób. Dok adna liczba 
o  ar nie jest znana, bowiem w wielu 
przypadkach zabijano bez pozosta-
wiania jakichkolwiek ladów - zw oki 
zakopywano w lasach. Nie ma grobu 
Witolda Pileckiego i dziesi tek tysi cy 
innych ludzi, ludzi pomordowanych 
w wi zieniach i aresztach. Komunistycz-
nym oprawcom nie wystarcza a sama 
mier  zadawana ludziom skazywanym 

w s  ngowanych przez nich procesach. 
Pastwili si  te  nad ich rodzinami. 

W jednym z listów do ony zamordo-
wanego, zawiadamiaj c o wykonaniu 
wyroku mierci na jej m u, dowódca 
jednostki wojskowej pisze: wieczna 
ha ba i nienawi  naszych o nierzy 
i o  cerów towarzyszy mu i poza grób. 
Ka dy, kto czuje w sobie polsk  krew, 
przeklina go - niech wi c wyrzeknie si  
go w asna jego ona i dziecko. 

Na szcz cie pami  o tych wy-
kl tych, skazanych na zapomnienie 
o nierzach, przetrwa a do naszych 

czasów. Powstaj  o nich  lmy, przed-
stawienia teatralne - zaczynaj  y  

w wiadomo ci Pola-
ków, równie  m odego 
pokolenia. Kilka wybit-
nych postaci spo ród 

o nierzy Wykl tych 
zosta o po miertnie od-
znaczonych Orderem 
Or a Bia ego. To naj-
wy sze odznaczenie 
pa stwowe otrzymali: 
Stefan Korbo ski, 

ukasz Ciepli ski, 
August Emil Fieldorf, 
Wincenty Kwieci ski, 
Franciszek Niepokól-
czycki, Witold Pilecki 
i Jan Rzepecki. Praw-
dopodobnie tu lista od-
znaczonych nie ko czy 

si , bo wielu jest jeszcze o nierzy, 
którzy niez omni byli w walce o woln  
Polsk , m.in. najbardziej znana w tym 
gronie kobieta - bohaterska „Inka”, czyli 
Danuta Siedzikówna. 

Tymczasem jako  tak dziwnie 
si  sk ada, e zawsze, gdy mowa 
o o nierzach Wykl tych znajduj  si  
osoby, które jak „czarnego Piotrusia” 
wyci gaj  z r kawa posta  Romualda 
Rajsa ps. „Bury”, o nierza ZWZ-AK, 
dowódc  II Szwadronu 5. Wile skiej 
Brygady AK, a potem III Wile skiej 
Brygady Narodowego Zjednoczenia 

Wojskowego. Oddzia  
Rajsa odpowiedzialny 
jest w szczególno ci za 
zbrodni  w Zaleszanach, 
gdzie w p omieniach, od 
kul lub w wyniku odnie-
sionych ran, mier  po-
nios o 16 osób. Dokona  
równie  mordu w Pucha-
ach Starych, w czasie 
którego rozstrzelano 
30 prawos awnych bia-
oruskich ch opów. Na 
pocz tku lutego 1946 
nast pi  atak oddzia ów 
NZW na miejscowo ci 
Zanie, Szpaki i Ko co-
wizna. Wsie te zosta y 

cz ciowo spalone, a w Zaniach i Szpa-
kach cznie zamordowano 31 cywilów. 
1 pa dziernika 1949 r. w pokazowym 

O NIERZE WYKL CI

procesie „Bury” zosta  skazany na kar  
mierci. Wyrok wykonano 30 grudnia 

1949 w Bia ymstoku. Do dzi  nie wiado-
mo, gdzie jest pochowany. W 1995 roku 
S d Warszawskiego Okr gu Wojsko-
wego uniewa ni  wyrok mierci wydany 
na Romualda Rajsa, uzasadniaj c, 
e „walczy  o niepodleg y byt pa stwa 

polskiego”. To sprawia, e „Bury”, cho  
najprawdopodobniej nie jest postaci  
wietlan , równie  wliczony zosta  w po-

czet o nierzy Wykl tych. Czy jednak  
jeden, dwóch, a mo e i dziesi ciu takich 
„bohaterów” oznacza, e ca a forma-
cja, e tysi ce o nierzy marz cych 
o niepodleg ej Polsce i za to po wojnie 
mordowanych przez NKWD i UB, nie 
jest dzi  godnych, by ich wspólnym 

imieniem „ o nierzy Wykl tych” nazwa  
ostrzeszowskie rondo? Kontestowanie 
tej nazwy jest raczej manifestacj  po-
gl dów (do czego radni maj  prawo), 
bo t umaczenia historyczne nie wytrzy-
muj  próby. W ko cu rondo o nierzy 
Wykl tych to nie rondo Wszystkich 

wi tych i chyba nietrudno poj , e 
w ka dej zbiorowo ci, któr  chcemy 
nazwa  ulic , rondo, plac czy szko  
- czy to b dzie ul. Wojska Polskiego, 
Armii Krajowej czy Aleja Solidarno ci, 
zawsze znajd  si  osoby o w tpliwym 
yciorysie. Skoro wi c sankcjonuje si  

zbiorowych bohaterów, wiedz c, e nie 
wszyscy oni na to miano zas uguj , to 
po co „rozdzieranie szat”, wyszukiwanie 
prawdziwych i domniemanych zbrod-

ni, które maj  równowa y  niebywa  
odwag  rotmistrza Pileckiego, nie-
z omno  gen. Fieldorfa, bohaterstwo 
m odziutkiej „Inki” i wreszcie mier  
tysi cy o nierzy Wykl tych, rozstrze-
lanych i zam czonych w ubeckich ka-
zamatach? 

Jako cz owiek ufny, nie dopusz-
czam my li, e u podstaw tej nad wy-
raz pryncypialnej decyzji leg a jaka  
polityczna niech . Mam te  nadziej , 
e radni (wszyscy bez wyj tku) nadal 

b d  tropi  w tpliwych pojedynczych 
bohaterów w nazwach ostrzeszowskich 
ulic, którym  winy udowodniono, a gdy 
ich znajd , bez wahania wyrzuc  na 
mietnik historii.

K. Juszczak

Witold Pilecki

Danuta Siedzikówna 
- psed. Inka

Ostatnia sesja Rady Miejskiej 
w Grabowie nad Prosn  udowod-
ni a, e obrady nie musz  trwa  go-
dzinami, aby da o si  w ich trakcie 
poruszy  wiele istotnych kwestii. 
24 lutego wystarczy o na to zale-
dwie 1,5 godziny. Sesja wyj tko-
wo odby a si  w budynku dawnej 
szko y w Skrzynkach. Oprócz zg o-
szonych interpelacji radni podj li 
tak e kilka uchwa . Te wa niejsze 
dotyczy y zmian w bud ecie na 2016 
rok i zmian w okre leniu wysoko ci 
stawek oraz warunków przyznawania 
dodatków dla nauczycieli. 

Dzie  przed sesj  zadzwoni a do 
naszej redakcji jedna z nauczycielek 
Szko y Podstawowej w Marsza kach. 
Kobieta prosi a, aby zwróci  szcze-
góln  uwag  na uchwa  dotycz c  
nauczycieli. 

Jej zdaniem jest ona bardzo krzyw-
dz ca i uderza w pedagogów. 

- W adzom Grabowa nie uda o 
si  zamkn  szkó , to próbuj  innych 
sposobów, aby nam dokuczy . Je eli 
szukaj  oszcz dno ci, to mo e naj-
pierw nale a oby zacz  szuka  ich 
gdzie indziej? W urz dzie zatrudnione 
s  osoby, które naprawd  zarabiaj  
sporo pieni dzy. Dlaczego to im nie 
obcina si  pensji, dodatków? - pyta a 
wzburzona kobieta. 

Niestety podczas sesji aden z na-
uczycieli nie zabra  g osu w tej sprawie.

 I tak Rada Miejska w Grabowie 
zmieni a uchwa  okre laj c  wyso-
ko  stawek i warunki przyznawania 
dodatków dla nauczycieli. Uchwa a 
zosta a przyj ta niemal e jednog o nie 
i dotyczy a g ównie dodatków moty-
wacyjnych. 

Dodatek ten nie b dzie przys ugi-
wa  nauczycielom:

- za okres urlopu dla poratowania 
zdrowia, urlopu bezp atnego, urlopu 
macierzy skiego, 

- podczas innych nieobecno ci, za 
które nie przys uguje wynagrodzenie 
zasadnicze, 

- za okres nieusprawiedliwionej 
nieobecno ci w pracy.

Wysoko  dodatku w zale no ci od 
liczby osób w rodzinie uprawnionego 
nauczyciela b dzie wynosi  miesi cz-
nie:

- dla jednej osoby - 1z , dwóch 
osób 2z , trzech - 3z , czterech i wi -
cej osób - 4z . 

Kolejna przyj ta przez radnych 
uchwa a dotyczy a zmian w bud ecie. 

Ostatecznie dochody bie ce 
ustalono na poziomie 22.066.345 z , 
z czego wydatki w kwocie 21.228. 
034 z , a wydatki maj tkowe w kwo-
cie 841.785 z . Nadwy ka w bud ecie 
wynosi 12.249 z  i zostanie ona prze-
znaczona na sp at  wcze niej zaci -
gni tych po yczek i kredytów. 

INTERPELACJE
W interpelacjach z pytaniami do 

burmistrza zwróci o si  troje radnych. 
Irena Jurga pyta a o wietlic  socjote-
rapeutyczn  w Gi ycach. Na co dzie  
korzysta z niej 17 dzieci. 

Niestety, od 1 stycznia br. wietlica 
jest zamkni ta. 

- Tyle lat funkcjonowa a, a teraz nie 
spe nia wymogów? W Gi ycach zlikwi-
dowano szko y, w to miejsce powsta a 
wietlica. Jakie widzi pan rozwi zanie, 

by dzieci mog y w niej przebywa ? 
Drugim problemem, jaki poruszy a 

Irena Jurga, by a sala OSP. Jak twier-
dzi, jest to najbardziej zaniedbana sala 
w ca ej gminie Grabów. - Nie posiada-
my w asnych funduszy, aby j  wyre-
montowa   - mówi a. St d propozycja, 
by w czy  j  w program „Pi knieje 
Wielkopolska Wie ”. 

Jacek G adysz mówi  z kolei 
o nowych nakazach podatkowych dla 
mieszka ców wsi Skrzynki. 

- Pojawiaj  si  w nich takie nazwy 
jak tereny ró ne i wody p yn ce. Po-
datkiem od tych gruntów obci eni s  
rolnicy. Sprawa regulacji rzeki Prosny 
nie jest do ko ca za atwiona (...) Nie 
tylko mieszka cy naszego so ectwa, 
ale tak e innych mieli zabrane grun-
ty, gdzie jest wykopane koryto nowej 
rzeki, tzw. regulacja Prosny. Odby y 
si  nowe pomiary i dzia ki zosta y po-
nownie podzielone. Nie rozumiem, 
dlaczego mamy p aci  teraz podatek?

Ostre s owa pad y z ust przewodni-
cz cej Rady, Genowefy Por by. 

- Panie burmistrzu, pytam, dlacze-
go w nieskuteczny sposób przeprowa-
dzi  pan realizacj  uchwa  intencyjnych 
dotycz cych o wiaty? Przecie  to pan 
wnioskowa  do Rady Miejskiej o ich 
podj cie. Potrzeba reformy wynika a 
g ównie z troski o prawid ow  dba o  
o  nanse. Zad u enie gminy na koniec 
2015 roku w stosunku do dochodów 
wynosi o 31%. To jest najwy sze zad u-
enie w ca ym powiecie. Proces reali-

zacji uchwa  intencyjnych zawiód . Nie 
zawiadomi  pan w por  rodziców dzieci 
szkó  w Bukownicy i Marsza kach, które 
mia y by  przekszta cone w  li  oraz 
zwi zków zawodowych o zamiarze 
przekszta cenia (...) By o to przyczyn  
wydania negatywnej opinii kuratorium 
w tej sprawie. Jako organ wykonawczy 
narazi  pan takim post powaniem na 
szwank dobre imi  Rady! 

WOLNE G OSY I WNIOSKI
Pan Mieczys aw Jaszczy ski - 

mieszkaniec Skrzynek, dzi kowa  
burmistrzowi i radnemu G adyszowi 
za po o enie asfaltu na odcinku drogi 

Skrzynki - Kopaliny. 
Zada  te  pytanie, 
dlaczego zrezy-
gnowano z wywozu 
mieci przez  rm  

z Be chatowa. Jak 
uwa a pan Jasz-
czy ski, by a to 
bardzo solidna  r-
ma, która odbiera a 
mieci raz w mie-

si cu. Obecny za-
k ad wiadcz cy te 
us ugi przyje d a 
po mieci trzy razu 
w miesi cu, co jest, 
wed ug mieszka ca 
Skrzynek, utrapie-
niem. 

- Dlaczego burmistrz i radni zgo-
dzili si  na podwy k  op at za mieci? 
Je eli b d  tak g osowali, to nasze 
dzieci i wnuki b d  p aci  olbrzymie 
ceny - stwierdzi  pan Mieczys aw. 

So tys wsi Marsza ki, pani Beata 
Janicka, zwróci a z kolei uwag  na 
inny problem. 

- W Ostrzeszowie, w szko ach po-
nadgimnazjalnych odby y si  niedaw-
no „drzwi otwarte”. Nasi gimnazjali ci 
z klas trzecich na te dni do Ostrzeszo-
wa nie pojechali, nie wiem dlaczego, 
wydaje mi si , e powinni - mówi a. 

ODPOWIEDZI BURMISTRZA
- W sprawie „drzwi otwartych” 

w szko ach w Ostrzeszowie otrzyma-
li my równie  pismo ze Starostwa. 
Odes ali my odpowied , e nie jest 
to zadanie gminy. Musieliby my skie-
rowa  autobusy nie tylko do szkó  
w Ostrzeszowie, bo szko y ponad-
gimnazjalne znajduj  si  i w K pnie, 
i w Ostrowie czy Kaliszu. Uwa am, 
e ten autobus do Ostrzeszowa to s  

nasze dodatkowe koszty (...)
 Co do wywozu mieci, to ostrow-

ska  rma wygra a przetarg, a op aty za 
ich odbiór to nie jest moje „widzimisi ”. 
Musimy jeszcze do nich dop aci  ok. 
250.000 z  (...) 

Sprawa o wiaty - nikt nie móg  
przewidzie , e prezydent podpisze 
now  ustaw , nie widz  w tym adnej 
swojej winy. Nale y po prostu poszu-
ka  innych oszcz dno ci (...) 

Je li chodzi o wypowied  pana 
G adysza, to rolnicy, których dotkn  
problem terenów ró nych i wód p yn -
cych, mog  wyst pi  do mnie o umo-
rzenie tego podatku (...) 

wietlica socjoterapeutyczna w Gi-
ycach powinna funkcjonowa , mam 

nadziej , e w przysz ym tygodniu uda 
si  podj  jakie  decyzje w tej sprawie 
- powiedzia  burmistrz. 

Na tym sesja zosta a zako czona. 

A. awicka

XV sesja Rady Miejskiej w Grabowie nad Prosn

KOLEJNE ZMIANY W BUD ECIE 
I W DODATKACH DLA NAUCZYCIELI
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SONDA
rozm. A. Pisula
fot. A. awicka

Jakub Jangas
ucze  ZS nr 2

Nieszczególnie boj  si  denty-
sty, mo e nie chodz  tam z wielk  
przyjemno ci , ale l k przed bólem 
prze ama em. Przegl dów regular-
nych, co prawda, nie robi , id  do-
piero, jak mnie co  boli, ale wtedy 
ju  nie zwlekam, na pewno nie licz  
na adne tabletki. 

Wi kszo  ludzi korzysta chyba 
z us ug prywatnych gabinetów, sam 
te  tak robi  - mo na si  szybciej 
dosta , nie ma kolejek. Chodz  do 
jednego dentysty, wszystko mi tam 
odpowiada, i gabinet, i higiena. Kie-
dy  by em u stomatologa, z którego 
us ug nie by em zadowolony, wyda-
wa o mi si , e w a nie z higien  nie 
by o do ko ca okej. Hollywoodzki 
bia y u miech? Czemu nie? Nie mam 
nic przeciwko. Jak dba  o z by? Trze-
ba je cz sto my  i je  jak najmniej 
s odyczy - one s  zgubne dla nasze-
go uz bienia.

Ma gorzata Muska a 
z synem Paw em
zajmuje si  domem / ucze  SP nr 3

W a nie wracamy z synkiem od 
dentysty. Sama nie przepadam za ta-
kimi wizytami, ale czasami trzeba tam 
i , stresuj cy jest ju  sam zapach 
w gabinetach stomatologicznych. 

Przyda oby si  chodzi  na prze-
gl dy, zw aszcza z dzie mi, ale jak 
jest wszystko dobrze, to zapominamy 
o tym, a potem, jak zaczyna co  bo-
le , bywa ju  za pó no. W szko ach 
nie ma ju  przegl dów tak jak kie-
dy . W prywatnych gabinetach jest 
pi knie, my leczymy z by w a nie 
prywatnie. W tych na NFZ i tak za 
bia  plomb  trzeba zap aci  60 z , 
jedynie czarna plomba jest za dar-
mo. Id  prywatnie, zap ac  za ma  
dziurk  - 100 z , ale jest delikatnie, 
adnie, czy ciutko.

Pawe : Nie lubi  wizyt u dentysty, 
bo kiedy  mnie bardzo bola o boro-
wanie, ale dzi  by a ma a dziura i by o 
dobrze - nie bola o. Z by najlepiej 
my  trzy razy dziennie - ja myj  dwa. 
Lepiej te  nie je  za du o s odyczy 
- tylko raz na jaki  czas.

Mieczys awa 
Klimaszewska
emerytka

Na Narodowy Fundusz Zdrowia 
do  trudno si  dosta  do dentysty 
- s  d ugie kolejki. Ja nigdy stoma-
tologa si  nie ba am, nawet rwa am 
z by „na ywca”. Po zastrzyku kiedy  
strasznie spuch am, le si  czu am, 
wi c potem wola am wycierpie  ten 
moment, a pó niej mie  spokój. Na 
przestrzeni lat widz  wiele zmian w ga-
binetach, oczywi cie na lepsze, wida , 
jak technologia posz a do przodu. Ja 
chodz  na leczenie z NFZ, jednak gdy 
np. chc  leczy  jedynk , to musz  do-
p aci . Zawsze dzwoni  do mojej pani 
doktor i ona mnie zapisuje, ale teraz 
ju  trzeci rok nic si  nie dzieje, wi c 
mam spokój. Id  jedynie od czasu do 
czasu sprawdzi , czy wszystko jest 
dobrze, oraz usun  kamie . Ludzie 
boj  si  dentystów, dlatego unikaj  
wizyt, a potem próchnica, z by wy-
padaj , w ko cu protezy. Z by trzeba 
cz sto my , ale pewien wp yw na nie 
maj  te  geny... Moja mama doczeka a 
s dziwego wieku - 95 lat, i wszystkie 
z by mia a swoje.

Danuta Pento
emerytka

Ludzie boj  si  dentystów, przede 
wszystkim starsi, bo kiedy  nie by o 
takich urz dze , takiej technologii 
jak teraz. Na przyk ad moje wnuki ju  
niczego si  nie obawiaj . Oczywi cie 
jest te  tak, e to m czy ni s  stra-
chliwi bardziej ni  kobiety. Teraz ga-
binety s  zupe nie inne ni  kiedy , s  
naprawd  przyjazne pacjentom. Inne 
s  rodki u mierzaj ce ból, technolo-
gia leczenia te  jest pewnie zupe nie 
inna, lepsza te  jest atmosfera samej 
wizyty, wygl d gabinetu czy higiena. 
Ja zawsze chodz  na prywatne wi-
zyty, nie mam wi c porównania, jak 
jest na NFZ. 

Wybielanie jak najbardziej po-
chwalam, w ko cu z by s  wizytówk  
cz owieka. Trzeba o nie dba , przede 
wszystkim my , my , my ... Niektórzy 
u ywaj  dodatkowo nitek dentystycz-
nych, specjalnych p ynów - mi jako 
dodatkowe akcesoria wystarczaj  wy-
ka aczki.

Adam Skrzypczak
rencista

Je li chodzi o stomatologów, to 
w Ostrzeszowie mamy naprawd  do-
brych. Kiedy  mia em problemy - po-
tworzy y mi si  zmiany próchnicowe 
przy dzi s ach i musia em mie  to 
czyszczone, na szcz cie znalaz em 
odpowiedni  dentystk  w Ostrzeszo-
wie. Potem, gdy co  mi zosta o po 
usuni ciu korony, szuka em stomato-
loga chirurga - te  znalaz em go w na-
szym mie cie. Trzeba si  orientowa , 
bo ró ni denty ci wiadcz  ró ne 
us ugi, ale w Ostrzeszowie mamy na-
prawd  dobre zaplecze dentystyczne. 
Oczywi cie za wszystko trzeba p aci . 

Najlepiej chodzi  do jednego 
dentysty, aden nie lubi potem robi  
„po kim ”, je li co  jest nie tak. M od-
si denty ci, mimo braku do wiad-
czenia, cz sto korzystaj  z nowszej 
technologii. Nie boj  si  dentysty, 
ale nigdy nie robi em nic bez znie-
czulenia, wi c nie mam porównania. 

Aby nie by o problemów z z ba-
mi, nie nale y pi  adnych s odkich 
soków i w ogóle lepiej ograniczy  s o-
dycze.

U dentysty...

Zapewniamy transport i monta
WIAT OGRODZE

WIATY • GARA E • PANEL OGRODZENIOWY • SIATKA OGRODZENIOWA

Grabów nad Prosn , ul. Kolejowa 31; tel. 665 981 750, 693 584 851; www.swiatogrodzen24.pl
godziny otwarcia: Pon.- Pt.: 8.00 - 17.00 Sobota: 8.00 - 13.00 (produkcja i sprzeda )

Jakie by y pocz tki Pani pracy? 
Czy swoj  praktyk  zawodow  rozpo-
czyna a Pani w Ostrzeszowie?

Studia uko czy am na Akademii 
Medycznej w Poznaniu. Nie chcia am 
zaczyna  pracy zaraz po studiach, ale 
moja uczelnia nie pozwoli a mi na to (by  
to rok 1973 - czasy PRL, obowi zywa a 
wówczas zasada, e pa stwo wykszta -
ci o - trzeba d ug sp aci ). Zaniepoko-
jona tym, e tak d ugo nie podejmuj  
pracy, zaprosi a mnie na spotkanie. 
W rektoracie zaproponowano mi pra-
c  w Ostrzeszowie, Kole i Trzciance. 
Poniewa  Ostrzeszów by  najbli ej mojej 
miejscowo ci rodzinnej, przyjecha am 
w a nie tu. Z dworca wióz  mnie taksów-
k  pan Kut. Gdy si  dowiedzia , po co 
przyjecha am, od razu przepowiedzia , 
e zostan  tu na zawsze, bo Ostrzeszów 

to pi kne miasto. 
- Jeszcze pani tu si  wybuduje 

i sobie tu ycie u o y. I s owa te si  
sprawdzi y. 

Dyrektorem ZOZ-u by  wówczas dr 
Walkiewicz. Po krótkiej rozmowie, bez 
zb dnej biurokracji, od razu spisali my 
umow . Zacz am pracowa  w szkole 
zawodowej - w technikum budowlanym, 
a po dwóch miesi cach dosta am prac  
w FUM-ie. Przepracowa am tam jako 
dentystka 10 lat. Nast pne 10 lat to 
praca w Spó dzielni Inwalidów. Jedno-
cze nie, po godzinach, prowadzi am pry-
watny gabinet. Od 1992, kiedy nasta a 
demokracja, prowadz  tylko praktyk  
prywatn . 

Jak wówczas wygl da a ta praca, 
jak wyposa one by y gabinety?

Gdy ko czy am studia, na rynek 
zacz y wchodzi  unity stomatologicz-
ne, urz dzenia szybkoobrotowe, to by  
prze om w stomatologii, pacjenci mniej 
si  bali i cz ciej odwiedzali gabinety. 
Pracowa am te  na starych wiertarkach 

elektrycznych, na nich w czasie studiów 
uczyli my si  zawodu. 

Czy wzros a wiadomo  pacjen-
tów, czy ludzie bardziej dbaj  o z by, 
przychodz  do przegl dów, zabiegów 
piel gnacyjnych, upi kszaj cych? 
Czy nadal si  „boj  dentysty”?

Oczywi cie nast pi  du y post p, 
je li chodzi o wiadomo  i higien  jamy 
ustnej. Reklamy i wyjazdy za granic  
robi  swoje i cho  pacjenci nadal boj  
si  dentystów, cz ciej przychodz  do 
przegl dów, nie tylko wtedy, gdy z b 
boli. Chc  adnie wygl da , mie  adne 
uz bienie, „ameryka ski” u miech. Nie-
stety, w Europie przylgn a do Polaków 
opinia, e mamy zepsute z by i jeste my 
pijakami. Mimo e gabinety s  obecnie 
superwyposa one, jest wi cej nowocze-
snego sprz tu, który minimalizuje ból 
i dyskomfort, pacjenci nadal si  boj . 
Niektórzy le reaguj  na sam d wi k 
wiertarki, a na razie nie ma w stomato-
logii zast pczego sprz tu. 

Nowoczesna wiertarka jest przy-
gotowana do tego, by pacjent jak naj-
mniej odczuwa  przykro  zabiegu - ma 
ch odzenie, jest szybka, automatycznie 
ustawiana jest pozycja do konkretne-
go zabiegu np. usuwania kamienia, do 
wiertarki z ch odzeniem, jest pozycja 
dmuchawki i wiele innych rzeczy. 

Czy powinno si  wróci  do 
szkolnych gabinetów, obowi zko-
wych przegl dów uz bienia dzieci 
i m odzie y?

Jestem zdecydowanie za tym, eby 
opieka stomatologiczna wróci a do szkó , 
aby dzieci oswaja y si  ze sprz tem, 
z lekarzem. Systematyczne przegl -
dy pozwalaj  na zauwa enie ma ego 
ubytku, który atwiej si  leczy. Mo na 
te  skutecznie prowadzi  pro  laktyk  - 
dziecko dowiaduje si , co ma robi , jak 
dba  o z by, oswaja si  z gabinetem. 

Co nowego stosu-
je si  teraz w leczeniu 
z bów? Czy wspó cze-
sna stomatologia lepiej 
ni  dawniej radzi sobie 
z bólem? W jaki spo-
sób?

Materia y denty-
styczne s  ulepszone. 
bardziej trwa e, mniej si  
wyp ukuj . 

Jest bardzo du o 
nowych rzeczy, sprz tu 
do leczenia - mikroskopy, 
lasery, rentgeny… Ka -
dy gabinet wyposa ony 
jest w unit dentystyczny, 
urz dzenie do sterylizacji 
narz dzi, autoklaw. Wier-
t a i narz dzia s  pakie-
towane.

W jamie ustnej jest 
bardzo du o ró nego 
rodzaju bakterii, jest to 
niesterylne pole opera-
cyjne, dlatego potrzeba 
du ej staranno ci, by nie 
dopu ci  do przenoszenia zarazków. 

Je li chodzi o ból, to nadal istniej  
tradycyjne znieczulenia - nasi kowe, 
powierzchniowe, przewodowe. Niektórzy 
pacjenci boj  si  zastrzyku znieczula-
j cego, ale wi kszo  woli ten ból od 
wiercenia bez znieczulenia.

Czy prawd  jest, e m czy ni 
mdlej  podczas leczenia (cz ciej 
ni  kobiety) albo „uciekaj ” z fotela?

Rzeczywi cie, kobiety s  odwa -
niejsze, spokojne, cho  niektóre mówi , 
e wola yby rodzi  ni  chodzi  do den-

tysty. Nie zdarzy o si  w mojej praktyce, 
eby pacjentka zrezygnowa a z leczenia 

z powodu strachu. M czy ni bardziej 
si  boj  i czasem dochodzi do omdle-
nia spowodowanego stresem. Bywa o, 
e pacjent by  ju  znieczulony i nagle 

postanowi  zrezygnowa  z zabiegu, 
wtedy musia am go przekona , eby 
jednak zosta . 

Doko czenie na str. 12.

WALCZY  O KA DY Z B
5 marca obchodzony jest Dzie  Dentysty. Z tej okazji 

rozmawiamy ze znanym ostrzeszowskim stomatologiem - pani  
Gertrud  Izydorczyk-Ogrodowsk .
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imprezy na CZASIE imprezy na CZASIE imprezy na CZASIE

Sala widowiskowa OCK (Ostrze-
szów, ul. Gorgolewskiego 2)

Bilety w cenie: 45 z  do na-
bycia w OCK od poniedzia ku 
do pi tku, w godz. 8.00 - 16.00, 
oraz w kasie kina od wtorku 
do pi tku oraz w sobot  i nie-
dziel , w godz. 16.00 - 19.30, 
tel./fax 62 730-25-76, email: ocko-
strzeszow@gmail.com, www.ock.
ostrzeszow.pl

Organizator OCK

ZAPROSZENIE
Zarz d Oddzia u Rejonowego 

PZERiI w Ostrzeszowie  zaprasza 
wszystkich ch tnych na cztero-
dniow  wycieczk  na trasie AU-
GUSTÓW – WILNO.

Termin: 25-28 kwietnia 2016r.
Koszt: 850 z
W PROGRAMIE:

• zwiedzanie zabytków Ziemi Au-
gustowskiej  i Litwy ladami 
Jana Paw a II

• zwiedzanie Wilna, Trok, Kowna, 
Druskiennik

• rejs statkiem po Kanale Augu-
stowskim

Zaliczk  w wysoko ci 50 z  na-
le y wp aci  w biurze Zarz du 
- Ostrzeszów, ul. Zamkowa 31, 

pok. nr 2
tel. (62) 732-06-30

HYDRAULICZNE 
US UGI

wod. - kan. - C.O.
tel. 505 817 550

Spó dzielnia 
Kó ek Rolniczych 

w Doruchowie 

prowadzi zapisy 
na sprzeda : 

PISKL T KUREK, 
INDYKÓW, 
INDYCZEK 

I BROJLERÓW
Kontakt 

tel: 62 731 51 89

Firma AGROTOP KACZMAREK z siedzib  w Nied wied  1b 
63-500 Ostrzeszów zatrudni pracownika na stanowisko 

PRZEDSTAWICIEL HANDLOWY 
/ SPRZEDAWCA CZ CI 

ZAMIENNYCH 
WYMAGANIA:

• Do wiadczenie zawodowe na podobnym stanowisku
• Znajomo  bran y rolniczej / warzywniczej
• Komunikatywno , rzetelno , dok adno
• Organizacja pracy w asnej
• Dyspozycyjno
• Prawo jazdy kat. B

OFERUJEMY: 
• Prac  w  rmie o ugruntowanej pozycji rynkowej 
• Wynagrodzenie zawieraj ce atrakcyjny system motywacyjny zale ny 

od wyników w pracy
• Narz dzia pracy adekwatne do stanowiska
• Mo liwo  rozwoju

Osoby zainteresowane prosimy o przesy anie CV na adres
 e-mail: agrotop@agrotop.com.pl lub serwis@agrotop.com.pl 

INFORMACJA 
DLA CZ ONKÓW 

KO A NR 1
8 marca 2016 r. (wtorek), 

o godz. 11.00 w sali „Stra ak” 
odb dzie si  coroczne zebranie 
sprawozdawcze za rok 2015, po -
czone ze spotkaniem z okazji DNIA 
KOBIET, na które zaprasza

Zarz d Ko a

Spojrze  na star  fotogra  … (5)
- KONKURS

W naszym cyklu „SPOJRZE  NA STAR  FOTOGRAFI ” 
zamieszczamy stare zdj cia, ukazuj ce zarówno te znane, 
jak i zapomniane miejsca Ostrzeszowa i okolic oraz ludzi, 
z których wielu zobaczy  mo emy ju  tylko na po ó k ym 
zdj ciu. Dzisiaj znowu pochylamy si  nad star  fotogra  . 
Nie wiemy, kto jest jej autorem ani z którego dok adnie roku 
prezentowane zdj cie pochodzi, ale mo na przypuszcza , 
e zosta o zrobione przed II wojn  wiatow , czyli gdzie  

w latach 30. XX wieku. Zamieszczamy j  korzystaj c ze 
strony internetowej „DZIEJE OSTRZESZOWA”.

Zaprezentowana tu stara fotogra  a jest tematem naszego 
kolejnego konkursu. 

PYTAMY: CO PRZEDSTAWIA TO ZDJ CIE, JAKIE 
WIDA  NA NIM ULICE, BUDYNKI I CO DZI  W TYM 

MIEJSCU SI  ZNAJDUJE? 
Liczymy, e nie tylko ostrzeszowianie poradz  so-

bie z rozwi zaniem tej historycznej zagadki. Spo ród 
odpowiedzi, jakie otrzymamy, nagrod  ksi kow  uho-
norujemy t  osob , która najpe niej, najciekawiej opisze 

to miejsce - jego histori , budowle ukazane na prezento-
wanej fotogra  i, a tak e to, czego na zdj ciu nie wida , 
a co powsta o w tym miejscu w latach pó niejszych.

Czekamy na listy (ul. w. Miko aja 16; 63-500 Ostrzeszów) 
oraz na korespondencj  e-mailow  (poczta@czasostrze-
szowski.pl). Najlepiej z dopiskiem „STARA FOTOGRAFIA”.

Przypominamy te  o zdj ciu zrobionym w 1935 r. 
w Kraszewicach, pod pomnikiem Józefa Pi sudskiego. 
Prezentowali my je w numerze 7. „CzO”. Wci  liczymy 
na to, e kto  z czytelników rozpozna któr  z osób 
znajduj cych si  na tej fotogra  i. Dot d znamy jedynie 
posta  Stefana Ciomka, o której wspomina a pani A. 
Chowa ska.

Czekamy tak e na stare fotogra  e od  Pa stwa - opisane 

ciekawymi wspomnieniami ludzi i miejsc. Ch tnie zamie cimy 
je w naszym k ciku wspomnie . Warto przecie  ocali  od 
zapomnienia fotogra  czne pami tki.

red.

KOMINKI
PIECE, KUCHNIE KAFLOWE,

GRILLE.
PROJEKTY, MONTA , 

SPRZEDA
602 460 571

www.kominki-tomek.pl

UWAGA!
KONKURS 

fotogra  czny 
II edycja

„PI KNO KOBIETY”
Termin nadsy ania prac 

do 3 marca 2016r.
Nagrody czekaj .

Szczegó y w regulaminie na 
naszej stronie internetowej 

i facebooku
www.ock.ostrzeszow.pl

www.facebook.com/ockfb
Organizator OCK

Pub KR GIELNIA 
- HOTEL

KLIF zaprasza na:

5.03.2016
godz. 20.00

wst p wolny

KURS 
KOMPUTEROWY 
RUSZA 4 MARCA

Zarz d UTW w Ostrzeszowie 
informuje, e pierwsze spotkanie 
organizacyjne dla osób z Ziemi 
Ostrzeszowskiej, które wpisa y si  
na kurs komputerowy w ramach 
projektu wspó  nansowanego ze 
rodków Regionalnego Programu 

Operacyjnego dla Województwa 
Wielkopolskiego, odb dzie si  4 
marca, o godz. 17.00 w sali Staro-
stwa Powiatowego w Ostrzeszowie.

Zaprasza
prezes UTW 

Ma gorzata Staniszewska

Magdalena Zawadzka
polska aktorka teatralna,  lmowa i tele-
wizyjna. Popularno  zdoby a dzi ki roli 
Basi w filmie 
„Pan Wo ody-
jowski” i seria-
lu „Przygody 
pana Micha-
a”. Prywat-

nie by a on  
Gustawa Ho-
loubka. Au-
torka ksi ek:   
„Gustaw i ja”, 
„Taka jestem 
i ju !”.

WST P WOLNY

Alvin i wiewiórki: 
Wielka wyprawa
USA, animacja, familijny, komedia, 
86 minut.
Wtorek - 1 III, godz.16.00

roda - 2 III, godz.17.00
Czwartek - 3 III, godz.16.00

Sprawiedliwy
Polska, dramat, 98 minut.
Wtorek - 1 III, godz.17.45
Czwartek - 3 III, godz. 17.45

7 rzeczy, których nie wiecie 
o facetach
Polska, komedia, 110 minut.
Wtorek - 1 III, godz.19.30

roda - 2 III, godz.19.00
Czwartek - 3 III, godz.19.30
Pi tek - 4 III, godz.19.15
Sobota - 5 III, godz.20.00
Niedziela - 6 III, godz.17.15 i 19.30
Wtorek - 8 III, godz.17.45 i 20.00

roda - 9 III, godz.19.15

Zwierzogród 3D
USA, animacja, komedia, 108 minut.
Pi tek - 4 III, godz.15.00 (2D) i 17.00 
(3D)
Sobota - 5 III, godz.11.00 (3D)
Niedziela - 6 III, godz.15.00 (3D)
Wtorek - 8 III, godz.15.30 (3D)

roda - 9 III, godz.15.00 (2D) i 17.00 
(3D)
Czwartek - 10 III, godz.15.00 (2D) 
i 17.00 (3D)
Bilety: ulg. 13z , norm. 16z ; wtorek 
- 12z
Repertuar kina: www.ock.ostrzeszow.pl
Zakup biletów on-line - www.bilety24.pl

wi teczne, niezwyk e, a nawet 
dziwne i nonsensowne dni marca
Wszystkie wi ta - nawet te najbardziej nietypowe - s  okazj , by inaczej 

spojrze  na otaczaj cych nas ludzi i doceni  zjawiska, na które normalnie nie 
zwracamy uwagi.(Z Nonsensopedii)

1 - Dzie  o nierzy Wykl tych
1 - Mi dzynarodowy Dzie  Walki 
     przeciw Zbrojeniom Atomowym 
1 - Dzie  Puszystych
1 - wiatowy Dzie  wiadomo ci 
      Autoagresji
1 - Dzie  Piegów
2 - Mi dzynarodowy Dzie  Obrony 
     Cywilnej

2 - Dzie  Autyzmu
3 - Mi dzynarodowy Dzie  Pisarzy 
3 - Mi dzynarodowy Dzie  dla Ucha 
      i S uchu
4 - wiatowy Dzie  Tenisa
5 - Dzie  Te ciowej
5 - Dzie  Dentysty 
6 - Europejski Dzie  Logopedy
6 - Dzie  Czystego Sto u
6 - Dzie  Olimpijczyka
8 - Dzie  Kobiet 
8 - Dzie  Praw Kobiet i Pokoju na 
     wiecie
8 - Ogólnopolski Dzie  Sterylizacji 
     Zwierz t
8 - Dzie  Osób Rudych
9 - Dzie  Statystyki Polskiej
10 - Mi dzynarodowy Dzie  M czyzn 
10 - wiatowy Dzie  Nerek 
      (2. czwartek marca)
10 - Mi dzynarodowy Dzie  Ca owania 
      w Czo o

Ci g dalszy za tydzie . ROWER 
MIEJSKI

- koszyk gratiskoszyk gNaprawa sprz tu
AGD i RTV

Ostrzeszów, ul. Chmielna 3
tel. 603 942 769

ZAGIN
24 lutego w okolicy os. Har-

cerskiego i os. M odych zagin  
owczarek niemiecki (suka), czarny 
podpalany, s u cy osobie niepe -
nosprawnej na wózku.

Pies jest oznakowany.
Uczciw  osob , która go zna-

laz a, lub zna miejsce jego pobytu, 
prosz  o kontakt, tel. 668 401 796.

Na znalazc  lub informatora 
czeka nagroda.



10 „Czas Ostrzeszowski” jest prywatnym pismem, na amach którego mo esz zaprezentowa  swoje pogl dy i podzieli  si  zainteresowaniami z mieszka cami ca ej Ziemi Ostrzeszowskiej. 2.03.2016

Major Group Lider Regionalnego Rynku Ochrony oraz Zabezpiecze  Technicznych

Major Group
Ostrzeszów, ul. Sienkiewicza 2, 

tel. 531 009 042; 509 113 780, e-mail: majorostrzeszow@wp.pl

Po podpisaniu umowy na ochron  obiektu 

- SYSTEMY ALARMOWE 

OD 1Z

Oferujemy równie  zestaw 
monitoringu - 4 kamery + 
rejestrator oraz okablowanie 

ju  od 550z

Niedawno nast pi a zmiana 
na stanowisku kierownika powia-
towego biura ARiMR w Ostrze-
szowie. Sprawuj cego dot d t  
funkcj  Roberta Pustkowskiego 
zast pi  Andrzej Manikowski - 
pracuj cy przedtem w Starostwie 
Powiatowym, w wydziale geode-
zji, ponadto b d cy przewodni-
cz cym ostrzeszowskiego ko a 
Prawa i Sprawiedliwo ci.

Wiadomo, e od lat jest Pan 
zwi zany z PiS-em, stoj c na czele 
tutejszej organizacji. Czy ten fakt nie 
stanowi obci enia w kierowaniu 
ARiMR, bo ka da Pa ska decyzja 
b dzie oceniana przez pryzmat par-
tyjny?

Rozumiem, e tak to jest postrze-
gane. Mog  tylko powiedzie , e nie 

ubiega em si  o to stanowisko, nie cho-
dzi em, nie wydzwania em… Propozycj  
otrzyma em 15 lutego od zast pcy dy-
rektora Oddzia u Regionalnego ARiMR 
w Poznaniu, wówczas te  poproszono 
mnie, bym nast pnego dnia stawi  si  
w Poznaniu. By em tam w gronie innych 
kandydatów na kierowników biur powia-
towych w województwie wielkopolskim. 
Nie jest tajemnic , e w wi kszo ci biur 
ARiMR nast puj  zmiany na stanowi-
sku kierownika. Nie oznacza to jednak, 
e w ród nowych osób s  sami cz on-

kowie PiS, tak nie jest. Ja akurat jestem 
pe nomocnikiem struktur powiatowych 
PiS w Ostrzeszowie. Nie ma co ukry-
wa , e w jakim  stopniu stanowisko, 
które obj em, jest polityczne. Jeste my 
mianowani przez dyrektora oddzia u 
regionalnego, który ma prawo dobiera  
sobie wspó pracowników w terenie, tak 

jak to robili jego poprzednicy. By  mo e 
za cztery lata znów b dzie wymiana 
kierowników Agencji - licz  si  z tym, 
e przychodz  na „sezonow  prac ”.

Mówi Pan o „sezonowej pracy”, 
czy warto wi c by o ryzykowa , zo-
stawi  spokojn  prac  w Starostwie?

Jest to dla mnie nowe wyzwanie 
i zgodzi em si  je podj . Ryzyko za-
wsze istnieje, ale kto nie ryzykuje, ten…

Do  g o no mówi o si , e 
funkcj  t  ponownie obejmie p. Ja-
cek Ibron, czy w ogóle by  brany 
pod uwag ?

Wiem, e by  w gronie kandydatów. 
Nie dochodzi em tego, czym kierowa  
si  dyrektor, proponuj c w a nie mnie 
to stanowisko. Mog  jedynie zapewni , 
e postaram si  dobrze wywi za  z po-

wierzonego mi  zadania. To prawda, e 
jestem cz onkiem PiS, ale w mojej pracy 
tutaj to nie ma znaczenia. Tu jestem 
urz dnikiem i musz  przestrzega  praw, 
które reguluj  dzia alno  Agencji i nie 
b d  stosowa  adnej politycznej miary.

A czy merytorycznie jest Pan 
przygotowany do kierowania biu-
rem ARiMR?

Wiele lat pracowa em w Starostwie 
Powiatowym i tu, podobnie jak i tam, 
podstaw  jest „Kodeks post powania 
administracyjnego”. W niektórych miej-
scach kodeks odwo uje si  do posta-
nowie  szczegó owych, reguluj cych 
prac  w Agencji. Chodzi m.in. o dop aty 
bezpo rednie dla rolników. Reasumu-

j c - z wieloma sprawami mia em ju  
wcze niej do czynienia, wi c nie jest 
mi ten temat ca kiem obcy.

Od kiedy rozpocz  Pan prac  
w Agencji?

Formalnie, to do ko ca lutego je-
stem na urlopie w Starostwie, a jedno-
cze nie ju  rozpocz em prac  tutaj. 
Nie koliduje to z adnymi przepisami. 
Wie o tym zarówno starosta, jak i dy-
rektor ARiMR w Poznaniu. 

Czy podczas przejmowania biura 
Agencji korzysta  Pan z rad by ego 
kierownika biura?

Nie widzia em si  z p. Pustkow-
skim, pewnie dlatego, e gdy rozpo-
czyna em tu prac , jego ju  nie by o. 
Ale jest zast pca kierownika orientuj cy 
si  we wszystkich sprawach.

A jak pracownicy przyj li nowe-
go szefa?

Pewnie z zaciekawieniem, jak ten 
nowy, „z partyjnego nadania”, b dzie 
si  sprawowa , co b dzie chcia  zrobi . 
Przeszed em po wszystkich biurach, 
rozmawia em z pracownikami, przed-
stawi em si … Licz  na dobr  wspó -
prac . Jest to zespó  ludzi, z których 
wielu pracuje tu od pocz tku istnienia 
Agencji - znaj  si  na tej pracy.

Nie ma wi c obaw, by szykowa y 
si  jakie  zmiany kadrowe.

Nie jestem rewolucjonist  i strzeli -
bym sobie w nog , gdybym chcia  zmie-
nia  ludzi. W ogóle, to nawet mówi  
o tym nie ma sensu, wszak jestem tu 

zaledwie tydzie . Poznaj  prac , ludzi, 
jestem codziennie z nimi, pytam o ich 
uwagi, sugestie… Staram si  z nimi y  
normalnie, nie pytam o zapatrywania 
polityczne czy przynale no  partyjn . 
To, e sam jestem cz onkiem PiS, nie 
mo e wp ywa  na ocen  pracowników.

Czy przyjmuj c to stanowisko 
mia  Pan jak  wizj  prowadze-
nia biura?

Nie szed em tu z gotowym pomy-
s em. Na razie musz  dok adnie po-
zna  przebieg pracy w poszczególnych 
dzia ach - daj  sobie na to pó  roku. 
W tym czasie przekonam si , czy ist-
nieje potrzeba wprowadzania jakich  
zmian. Ale nie chc  tego robi  odgórnie, 
b d  rozmawia  z pracownikami i moim 
zast pc , by upewni  si , czy moje 
przemy lenia s  zasadne.

Co w tej chwili jest priorytetem 
w dzia alno ci ARiMR?

Ca y czas naszym g ównym zada-
niem jest sprawny przebieg p atno ci 
obszarowych. W po owie marca za-
czynamy now  kampani  sk adania 
wniosków, która obejmuje ok. 4,5 tys. 
rolników. Nie chcia bym popsu  relacji 
z rolnikami, dlatego b d  uczestniczy  
w zebraniach wiejskich, by wyja nia  
wszelkie kwestie. I to te  jest jeden 
z priorytetów mojej pracy.

ycz  zatem powodzenia i dzi -
kuj  za rozmow .

K. Juszczak

NIE JESTEM REWOLUCJONIST
Rozmowa z Andrzejem Manikowskim - kierownikiem Powiatowego Biura Agencji 

Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa

NIE JESTEM REWOLUCJONIST

STOWARZYSZE  NIE B DZIESTOWARZYSZE  NIE B DZIE

Doko czenie ze str. 1.
W Kaliszkowicach O obockich spo-

tkanie z Henrykiem Zieli skim odby o 
si  w pi tkowe popo udnie - 26 lute-
go. By o g o no i nerwowo. Przybyli 
na nie nie tylko rodzice i burmistrz, 
ale równie  mikstaccy radni - Pawe  
Nowak i ukasz Dybul. Obaj panowie 
s  mieszka cami Kaliszkowic i absol-
wentami szko y. 

SUKCESY SZKO Y
- Osi gn li my przez te wszyst-

kie lata sporo sukcesów - mówi a na 
pocz tku pani Arleta Joks, pe ni ca 
obowi zki dyrektora szko y w Kalisz-
kowicach O obockich. 

- Nasi uczniowie uzyskiwali rednie 
powy ej redniej w gminie, a nawet 
powy ej redniej w kraju. Uczyli si  
w takich samych warunkach, w jakich 
obecnie ucz  si  dzieci - mieli tych 
samych nauczycieli, wtedy równie  
by y klasy czone. Po dzi  dzie  zdo-
bywamy wysokie miejsca w licznych 
konkursach, nasi absolwenci ko cz  
studia. Tych osi gni  jest bardzo du o 
- przekonywa a p. Joks. 

CHCE JAK NAJLEPIEJ
Burmistrz Henryk Zieli ski t uma-

czy , e utworzenie stowarzyszenia 
poprawi oby efektywno  nauczania 
w podstawówkach. Poprzez przekszta -
cenie zlikwidowano by czenie klas 
w szko ach. Nauczyciele pracowaliby 
nie w oparciu o Kart  Nauczyciela, a na 
warunkach kodeksu pracy. Zapewnia  
jednak, e nie podejmie adnej decyzji 
wbrew rodzicom. Dla w odarza Mikstatu 
najwa niejsza jest rozmowa i w a nie po 
to organizowane s  spotkania z miesz-
ka cami, by wszyscy mogli zastanowi  
si  nad tym, co zrobi , aby by o jak naj-
lepiej i by w przysz o ci nie dosz o do 
ca kowitej likwidacji szkó . 

- Chcia bym podkre li , e adna 
likwidacja nie wchodzi tutaj w gr  - mówi  
H. Zieli ski. - Zauwa yli my, e w szko-
ach wiejskich ubywa dzieci. W szkole, 
w Kaliszkowicach w roku 2012/13 by o 
43 dzieci, 2013/14 - 40, w 2014/2015 - 
36  - wylicza . - Zwrócili my tak e uwa-
g  na to, jak w nast pnych rocznikach 
wygl da liczba dzieci, które rozpoczn  
nauk . W 2010 roku mamy 14 dzieci, 
w 2011 urodzi o si  7 dzieci, a w 2012 

- dziewi cioro. Musimy zastanowi  si  
nad tym, co zrobi , aby poprawi  byt 
szko y. Analizowali my ró ne opcje - 
w tym utworzenie stowarzyszenia, które 
przej oby funkcj  organu prowadz ce-
go. Dobrym przyk adem jest tutaj szko a 
w Morawinie.

ATAK NA RADNYCH
- Mam pytanie do naszych pa-

nów radnych, którzy nie maj  odwagi 
usi  z nami twarz  w twarz i na nas 
popatrze . Jakie macie zdanie na temat 
naszej szko y i dlaczego to zebranie mu-
sia o by  zwo ane przez rodziców, a nie 
przez was, skoro to wy stoicie tutaj na 
stra y i pilnujecie naszych interesów? To 
my my was wybrali, my zag osowali my 
na m odo , co, jak widz , okaza o si  
teraz b dem. Chcia abym wiedzie , 
dlaczego jako nasi radni bierzecie udzia  
w sesji, za któr  otrzymujecie pieni dze. 
Po to, eby teraz g osowa  za likwidacj  
szko y, o któr  nasi i wasi rodzice tak 
walczyli?- mówi a jedna z kobiet obecna 
na sali. 

- Sk d ta pewno , e b dzie lepiej, 
e co  si  zmieni?- dopytywali inni rodzi-

ce. - Nie wierzymy w to, e nagle zwi k-
szy si  liczba dzieci. To stowarzyszenie 
przyniesie tylko dodatkowe problemy.

Zarzuty, jakie pad y pod adresem 
radnych, próbowa  odpiera  burmistrz 
Mikstatu. Jak przekonywa , nigdy nie 
us ysza  od radnych, aby zlikwidowa  
szko  w Kaliszkowicach. Zaraz potem 
g os zabra  ukasz Dybul. 

- Zale y nam, aby ta szko a jako  
funkcjonowa a. Nie chcemy jej likwido-
wa . My limy, co zrobi , aby zatrzyma  
w niej dzieci. Je eli nie chcecie naszej 
pomocy, to nikt na si  nie b dzie wam 
kaza  jej przyj . Po to s  te rozmowy. 
Stawianie takich zarzutów wobec nas 
wydaje mi si  bardzo niestosowne. Prze-
cie  m.in. to w a nie my d yli my do 

tego, aby szko  ulepsza  - powsta o 
boisko, w tym roku zamontowane zo-
stanie na nim o wietlenie. Szkoda, e 
nikt z obecnych ju  o tym nie pami ta.

Obecni na spotkaniu rodzice 
obawiaj  si  jednak, e utworzenie 
stowarzyszenia to pierwszy krok do 
zamkni cia ich szko y: 

- Stowarzyszenie musi si  samo 
utrzyma . Je li zabraknie nam pieni dzy 
i zg osimy si  do burmistrza o pomoc, bo 
sami nie damy sobie rady, to burmistrz 
mo e nam wtedy powiedzie  - chcieli-
cie stowarzyszenie, to macie i rad -

cie sobie sami. Dopóki szko a podlega 
pod bud etówk , to b dzie istnie . To 
spotkanie niczemu nie s u y, szkoda 
naszego czasu. 

- Je eli nie b dzie akceptacji spo-
ecznej, to nie b dzie adnej uchwa y. 
Dlaczego wszyscy zak adaj , e sto-

warzyszenie przyczyni si  do upadku? 
A mo e b dzie lepiej? Chcemy tej szkole 
zapewni  jak najlepszy byt - wtr ci  radny 
Pawe  Nowak. 

O WIADCZENIE 
BURMISTRZA

Determinacja mieszka ców Ka-
liszkowic Kaliskich by a tak wielka, e 
spisali oni nawet o wiadczenie i za dali 
podpisu pod nim Henryka Zieli skiego. 
W jego tre ci napisane by o, e burmistrz 
nie przekszta ci szkó  w stowarzyszenia. 
Rodzicom nie wystarczy o ustne za-
pewnienie - chcieli mie  to na papierze. 

W odarz Mikstatu o wiadczenie 
podpisa  - szko y w gminie Mikstat 
pozostaj  nienaruszone. Czy jest to 
s uszna decyzja? Przekonamy si  o tym 
w przysz o ci. 

A. awicka
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To już historia

Podział administracyjny na gromady zniknął we wcze-
snych latach 70. W Szklarce jednak można się jeszcze 
natknąć na pamiątki z tamtego okresu.

Wielkanocne palmy

To jeszcze luty, a tu już zakwitły bazie na wierz-
bie, czyli popularne palmy. Najwyraźniej przyroda 
zrozumiała, że Wielkanoc w tym roku już za trzy 
tygodnie.

Leśne dziwo

W Kuźnicy Myśln., na uboczu, przy leśnej dro-
dze stoi takie dziwo. Może przywodzić na myśl 
pewne skojarzenia...

Idzie wiosna?

Czy „postrzyżyny” przy grabowskim rynku zwiastują 
wiosnę?

Mikstat i Grabów - będą świętować

650 lat - Mikstat, a 600 lat - Grabów, tyle lat wcześniej wspomnianym miejscowościom nadano miejskie prawa. Obie w tym roku obcho-
dzą więc niemałe święta, w związku z tym będzie się wiele działo.

Już teraz na wjeździe do Mikstatu zawisł baner informujący o historycznym wydarzeniu, podobna informacja pojawiła się też na rondzie 
w Grabowie (na wjeździe od Ostrzeszowa) - ten napis na pewno jest dobrze widoczny z lotu ptaka.

W tym przypadku nie chodzi o jakieś 
rozróby, lecz o zwyczajny... dym, który 
przy niekorzystnych porywach wiatru 
spowija wiele budynków w tamtej oko-
licy. A że zdarza się to dość często, stąd 
też i narzekania na uciążliwego sąsiada 
wydają się uzasadnione. Wprawdzie 
spala on tylko gałęzie, ale nie umniejsza 
to uciążliwości, bo wpadający przez okna 
dym i tak nie jest zbyt przyjemny. 

- Raz czy drugi można by machnąć na 
to ręką - mówi jeden z mieszkańców ulicy 
Spokojnej - ale to palenie gałęzi odbywa 
się stanowczo za często i nawet policję 
musieliśmy prosić o interwencję. 

Liczymy na to, że uda się wrócić do 
dobrosąsiedzkich relacji, a spalanie gałęzi 
zostanie przeniesione z dala od zabu-
dowań.

K.J.

Zadyma na Spokojnej IrytacjeZadyma na Spokojnej

Luty zafundował nam w tym roku dodatkowy dzień i właśnie 
tego dnia - 29 lutego, Ostrzeszów obudził się pod białą puchową 
pierzynką ze śniegu. Było naprawdę ślicznie (nie mogło tak być 
w Boże Narodzenie?). 

Niestety, przy plusowej temperaturze śnieg szybko topniał. 
Mimo to na ulicach pojawiły się, pracujące z wielką ochotą, „zgłod-
niałe” zimy piaskarki. Pracowały tak sumiennie, że nawet końcowy 
„ślepy” odcinek ulicy Norweskiej, gdzie ruch jest prawie zerowy 
(głównie dojazd do posesji), posypano obficie piachem.

- To bezsensowne, po śniegu nie zostałby ślad, a piach na asfal-
cie będzie leżał do wiosny . Po co niszczyć środowisko i tak bez-
myślnie brudzić - mówią mieszkańcy.

Po co te piaskarki?p
Irytacje

Po co te piaskarki?
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Od szesnastu już lat wczesno-
wiosenne koncerty Orkiestry Dętej 
w Ostrzeszowie rozkwitają całą gamą 
porywającej muzyki, a sala kinoteatru 
z trudem mieści sympatyków orkiestro-
wego grania. Tak było również podczas 
koncertu Miejskiej Orkiestry Dętej, który 
odbył się w minioną niedzielę, 28 lutego.

Jednakże orkiestra potrafi też zaskaki-
wać. Uczyniła to już w pierwszym utwo-
rze, grając „Nad pięknym modrym Duna-
jem” J. Straussa - przebój muzyki wie-
deńskiej, kojarzący się raczej z orkie-
strami smyczkowymi. Poza tym muzycy 
wystąpili w nowych granatowo-czer-
wonych strojach, ufundowanych przez 
miasto. 

Podczas koncertu dowiedzieliśmy się, 
że wielu członków orkiestry jest absol-
wentami ostrzeszowskiej Szkoły Muzycz-
nej I stopnia. Do tego grona należy także 
Maciej Piasecki, który w utworze „Ama-
zing Grace” („Z gór bije dzwon”) zagrał 
piękne solo na trąbce. 

Okazuje się, że muzycy nie tylko świet-
nie radzą sobie z instrumentami, lecz są 
również uzdolnieni wokalnie. Udowod-
niła to Hanna Kaźmierczak (klarnecistka), 
śpiewając wielki przebój Michaela Jack-
sona „Heal The World”. Orkiestra wzięła 
też na warsztat utwory innych gigantów 
muzyki rozrywkowej - zespołu QUEEN, 
prezentując ich największe hity. 

Mówiąc o orkiestrze, nie sposób pomi-
nąć Pawła Kossoka, który od blisko 
trzech lat prowadzi formację do kolej-
nych sukcesów w kraju i za granicą. Naj-

ważniejsze jednak, że koncerty trafiają 
do serc ostrzeszowian, bo to głównie dla 
nich tak pięknie gra orkiestra. Do serca 
powinna także znaleźć drogę piosenka 
zespołu EUROPE „The Final Countdown”, 
która - o czym mówił dyrygent - przypo-
mina mu czas narzeczeństwa. 

Siła zespołu tkwi też w różnorodno-
ści repertuaru - począwszy od walca 
Straussa, poprzez „Time to say goodbye” 
Bocellego po dixie marsz i sambę „La 
Bonita”. Najważniejsze, że te różne rytmy 

z taką samą przyjemnością słuchane są 
przez publiczność. Gros tej publiczności 
to panie i właśnie dla nich, w związku ze 
zbliżającym się Dniem Kobiet, orkiestra 
zagrała finałowy utwór „Pretty Woman”.

Często mówi się, cytując przebój H. 
Kunickiej, że „jest w orkiestrach dętych 
jakaś siła”. Siła ostrzeszowskiej orkiestry 
to czterdziestu uzdolnionych, w większo-
ści bardzo młodych muzyków i maestro 

Paweł Kossok. To oni sprawiają, że 
wszystko gra jak trzeba, a sala OCK pęka 
w szwach. Można być pewnym, że za rok 
- zgodnie z tradycją - będzie podobnie.

K. Juszczak

W piątkowy wieczór, 26 lutego, przez 
ulice i osiedlowe uliczki parafii św. 
Jadwigi Królowej przeszła Droga Krzy-
żowa. Powoli staje się tradycją, że tam-
tejsi parafianie w okresie wielkiego postu 
biorą na ramiona krzyż i ruszają w drogę. 
W ubiegłym roku szli w kierunku osiedla 
przy ul. Grunwaldzkiej, tym razem celem 
było os. Piastów. Liczna grupa pątników 
wyruszyła sprzed parafialnej kaplicy; szli 
ul. Jana Pawła II, przez rondo kard. S. 
Wyszyńskiego, ul. Piastowską. Na każ-
dej z czternastu stacji były czytane przez 
parafian, a przygotowane przez ks. Pawła 
Kubiaka, rozważania dotyczące duchowej 

kondycji współczesnego człowieka i nie-
łatwych wyborów, przed jakimi często 
staje. Krzyż zaś nieśli kolejno: kobiety, 
mężczyźni, młodzież, ministranci, wresz-
cie mieszkańcy poszczególnych ulic. Pro-
cesji towarzyszyły śpiewane przez wier-
nych pieśni wielkopostne. 

- Niech ta Droga Krzyżowa będzie 
naszym przygotowaniem do dobrego 
przeżycia świąt Zmartwychwstania - 
zwrócił się na zakończenie do parafian ks. 
proboszcz Piotr Kowalek. - Niech każdy 
zabierze z tej Drogi jakąś myśl, jakieś 
swoje doświadczenie. 

K.J.

Franek Trzęsowski z Sulisła-
wic k. Kalisza choruje na bardzo 
rzadką, nieuleczalną chorobę. Obja-
wia się ona zanikiem mięśni gład-
kich, zaczynając od mięśni odpo-
wiedzialnych za oddychanie. Leka-
rze stwierdzili u niego nieaktywną 
przeponę, w związku z czym musi 
na stałe być podłączony do respi-
ratora. Chłopiec marzy, aby w przy-
szłości zostać policjantem...

Jesienią 2015 roku, dzięki pomy-
słowości st. sierż. Grzegorza Dit-
felda z Komisariatu Policji w Gra-
bowie, Franek stał się prawdzi-
wym policjantem. Został oficjal-
nie wezwany do komisariatu, gdzie 
otrzymał policyjny mundur i służ-
bowy notatnik. 

W tym roku funkcjonariusz Fra-
nek również pełni służbę w szere-
gach policji. W miniony wtorek - 16 
lutego, pięciolatek, ubrany w praw-
dziwy mundur, stawił się w KPP w 
Ostrzeszowie, gdzie z bliska przy-
glądał się policyjnej pracy. Tego 

dnia w asyście Grzegorza Dit-
felda i swoich rodziców miał moż-
liwość zdjęcia własnych odci-
sków palców oraz uczestniczenia 
w krótkim szkoleniu psa policyj-
nego. Pomagał również funkcjona-
riuszom w redagowaniu policyjnej 
strony internetowej. Nie lada prze-
życiem dla małego policjanta było 
także spotkanie z samym komen-
dantem - insp. Dariuszem Bień-
kiem, który udostępnił Frankowi nie 
tylko swoje stanowisko pracy, ale 
również powierzył kilka ważnych 
spraw. Uwieńczeniem dnia pełnego 
wrażeń był upominek, który funk-
cjonariuszowi Frankowi przekazał 
komendant - zabawkowy radiowóz 
policyjny. 

Podziękowania należą się przede 
wszystkim st. sierż. Grzegorzowi 
Ditfeldowi, który wśród codzien-
nych obowiązków znalazł czas, 
by spełniać marzenia chorego 
chłopca.

Oprac. A. Ł. 

Dokończenie ze str. 1.
Jak dowiadujemy się z programu, skutki 

dramatu, jaki rozegrał się w rodzinie pięć lat 
temu, odczuwalne są po dziś dzień. Feral-
nej nocy 2011 roku zachorowały hodo-
wane przez nich gęsi - 1000 z nich padło tuż 
przed planowaną odstawą. Małżeństwo nie 
miało pieniędzy na uregulowanie należno-
ści u firm, u których wcześniej kupiło pasze 
dla ptaków. Pojawiły się problemy finansowe. 
W końcu do domu rodziny z Marszałek zapu-
kał komornik...

- Spłaciliśmy mu już prawie połowę, bra-
kowało na wiele rzeczy, ale na komornika 
musiało starczyć i starczało, nadal by tak 
było, gdyby nie fakt, że postanowił wylicyto-
wać nasz majątek na trzy dni przed dostar-
czeniem mu kolejnych 35 tysięcy złotych. 
Taką właśnie sumę wpłacaliśmy mu co roku. 
Licytował nasz dom pięć razy. Nie sprzedał 
w styczniu, w marcu, to zrobił to w listopa-
dzie - mówiła ze łzami w oczach podczas pro-
gramu pani Marzena. 

Rodzina nie może pogodzić się ze stratą 
majątku. Komornik zlicytował ich 7-hekta-
rowe gospodarstwo wraz z domem za 265 
tysięcy złotych, a dwie działki 2,5ha za 40 
tysięcy złotych. 

- Taki był układ pomiędzy mną a komorni-
kiem, że ja spłacam, a on niczego nie rusza, 
prosiłam go, żeby nie sprzedawał naszego 
gospodarstwa - tłumaczyła mieszkanka Mar-
szałek. 

Komornik jednak sprzedał posiadłość, 
choć wiedział, że za kilka dni rodzina otrzyma 
pieniądze z dotacji, a co za tym idzie, będzie 
mogła spłacić dług.

- Wpłacaliśmy pieniądze komornikowi, a on 
nie przekazywał ich wierzycielom. Mówił, że 
to jemu musimy wpłacać, a nie paszarniom, 
bo to u niego są dokumenty. Tak też robiliśmy. 
Gdyby przekazywał te pieniądze, to nie byłoby 
tak dużych odsetek, jakie są teraz. W jed-
nej paszarni narosły odsetki w wysokości 63 
tysięcy.

Ze względu na to, że w rodzinie jest kil-
kumiesięczne dziecko mogą nadal mieszkać 
w domu, który jednak nie jest już ich własno-
ścią. Nie wiadomo, co będzie dalej, jak poto-
czą się ich losy. Obecny właściciel żąda od 
rodziny pieniędzy za dzierżawę - chce po 10 
tysięcy złotych od małżonków i mieszkającej 
z nimi matki mężczyzny. 

- Mamy spłacić paszarnię, nowego właści-

ciela. Skąd na to wszystko wziąć pieniądze? 
Już do końca życia będziemy żyć z komor-
nikiem na głowie. Moja mama nie może nas 
zabrać do siebie, bo sama ma dwa pokoje, 
a mieszka z nią jeszcze mój brat - powiedziała 
pani Marzena.

Dlaczego rodzina hodująca gęsi nie zaku-
piła żadnego ubezpieczenia?

Jedna z kobiet występujących w programie 
mówiła, że rolnicy często nie zawierają ubez-
pieczeń, ponieważ składki za gęsi czy kaczki 
są tak wysokie, że rolnik musiałby oddać 
ubezpieczalni cały swój zysk. 

Siedmioosobową rodzinę zaczęto bezpod-
stawnie postrzegać za rodzinę patologiczną. 
Nie dość, że mają na głowie komornika, to 
jeszcze kuratora. 

- Pani kurator powiedziała, że mamy poroz-
syłać dzieci po wujkach i ciociach, a mnie 
i żonie dała do zrozumienia, że możemy iść 
nawet pod most - mówił pan Damian. 

Gościem w studio był też prawnik: 
- Do podobnego zdarzenia doszło kie-

dyś w Niemczech. Ale tam pierwszą osobą, 
która przyszła zapytać, jak pomóc, był soł-
tys i dyrektor jednego z banków. U nas cze-
goś takiego nie ma.

Ostre zarzuty pod adresem komornika 
padły też z ust senator Lidii Staroń. 

- Komornik kazał wam przynosić pieniądze 
do siebie, dlatego że wtedy mógł sobie nali-
czyć swoją prowizję. Postanowił dobrze na 
tym zarobić i wziął od tych siedemdziesięciu 
tysięcy, jakie mu przekazaliście, piętnaście 
procent. Dodatkowo za bezcen sprzedał pań-
stwa majątek. 

Majątek mieszkańców Marszałek wart był 
ok. 700 tysięcy złotych, tymczasem komor-
nik sprzedał go zaledwie za połowę...

Tuż po wizycie Elżbiety Jaworowicz w Mar-
szałkach, rodzina otrzymała list od firmy, 
u której mają do zapłaty kilkadziesiąt tysięcy 
złotych odsetek. 

Okazało się, że paszarnia umorzyła rodzi-
nie odsetki i kapitał...

Sprawa jest bardzo bulwersująca i nie 
została jeszcze ostatecznie rozstrzygnięta. 

Powtórkę programu można obejrzeć 
w Internecie na stronie:
www.tvp.pl/publicystyka/magazyny-repor-
terskie/sprawa-dla-reportera

A. Ławicka

Kilka ciekawostek
POLACY NA TLE EUROPY

Tylko 28% Polaków ma komplet 
swoich naturalnych zębów, 37% ma 
ruchome protezy, jest to jeden z najgor-
szych wyników w Europie, gorzej jest 
tylko na Węgrzech i w Estonii. Natomiast 
50% Szwedów, Duńczyków czy Greków 
ma wszystkie swoje naturalne zęby.

Główne powody omijania gabi-
netów dentystycznych przez Euro-
pejczyków to wysokie koszty lecze-
nia - 40% wszystkich badanych. 
Wizytę u dentysty najczęściej prze-
kładają Irlandczycy 51%, Hiszpanie 
50%, Polacy 49%, najrzadziej Fran-
cuzi 24%, Niemcy 25%.

Co trzeci badany Europejczyk ma lęk 
przed wiertłem i bólem, prym wiodą 

Polacy - 39%, Włosi - 34%, Niemcy - 
35%, Brytyjczycy - 25%. 

Przeciętny dorosły Polak ma prawie 
13 zębów objętych próchnicą, a 40% 
Polaków w wieku 65 - 74 lat nie ma już 
w ogóle swoich zębów. 

W skali europejskiej mamy najwięcej 
stomatologów w przeliczeniu na ilość 
mieszkańców. A i tak jeden dentysta 
przypada na 2200 mieszkańców.

Dokończenie ze str. 5.
Jakiś ciekawy lub zabawny epizod z Pani 

pracy?

To było jeszcze za czasów PRL - pacjent, 
który przyszedł do usunięcia zęba, był pod 
wpływem alkoholu, powiedział, że się sam 
znieczulił. Nie chciałam wykonać zabiegu, 
obawiałam się, że może nastąpić silniejsze 
krwawienie, on jednak nalegał, mówił, że go 
bardzo boli, a na 
trzeźwo nie 
przyjdzie. Zary-
zykowałam i na 

szczęście wszystko poszło dobrze. 
Była też panna młoda, której dzień przed 

ślubem złamał się ząb przedni. Jakoś jej go 
dokleiłam, ale nie wiem, czy długo „trzymał”, 
bo więcej się ze mną nie kontaktowała. Zęby 
miała bardzo zaniedbane, w ruinie. 

Jaka jest Pani filozofia stomatologiczna?

Na kierunki medyczne powinni wybierać się 
ludzie z powołania. O sobie mogę tak powie-

dzieć. Większość mojego życia poświęciłam 
leczeniu, spędziłam w gabinecie więcej czasu 
niż poza nim. Moje dzieci, które widziały, jaka 
to ciężka praca, także fizyczna, po prostu 
nie poszły w moje ślady, wybrały taki kieru-
nek, jaki chciały. Zawód dentysty jest trudny, 
rzemieślniczy, wymaga pracy samodzielnej, 
sami musimy stanąć przy pacjencie, sami 
podejmować decyzje. Jest to zawód odpo-
wiedzialny, wymagający ciągłego dokształca-
nia się. Pracujemy w stresie, często ze zestre-
sowanymi, a nawet przerażonymi pacjentami. 
Moja dewiza to walczyć o każdy ząb, zanim 
podejmę decyzję o usunięciu.

Ktoś, kto nie ma w sobie powołania nie 
będzie dobrym dentystą.

Kilka słów do tych, którzy nie dbają 
o zęby…

Profesorowie, z którymi jako studentka 
miałam zajęcia, mawiali, że gdy pacjent przyj-
dzie z dziurą, którą trzeba rozwiercać, to jest 
to początek końca zęba. Taki ząb przez wielo-
krotne rozwiercanie łatwo się łamie, ropieje, 
powstają ogniska zapalne, które na cały orga-
nizm sieją różne bakterie. Te z kolei mogą ata-
kować serce, stawy…

Dlatego dbajmy o zęby. trzeba je szczotko-
wać dwa razy dziennie (wieczorem dla zdro-
wia, rano dla dobrego samopoczucia i urody), 
przez około 3 minuty. Dokonujmy przeglądów. 
Nie dopuśćmy, aby ząb nas bolał, bo to już 
stan alarmowy. 

rozmawiał S. Szmatuła

Wszystkim dentystom z okazji ich święta 
życzymy skutecznych interwencji i zadowolo-
nych pacjentów.

WALCZYĆ O KAŻDY ZĄB

RODZINA Z MARSZAŁEK W PROGRAMIE ELŻBIETY JAWOROWICZ

Zlicytowani za gęsi
TAK PIĘKNIE GRA ORKIESTRA FRANEK ODWIEDZIŁ 

POLICJANTÓW
NIOSĘ TWÓJ KRZYŻ

WALCZYĆ O KAŻDY ZĄB

TAK PIĘKNIE GRA ORKIESTRA FRANEK ODWIEDZIŁ 
POLICJANTÓW
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16 i 17 lutego 
dzieci z Publicz-
nego Przedszkola 
Sióstr Salezjanek 
w Grabowie poje-
cha y na wycieczk  
do Ostrzeszowa. 
Obejrza y wystaw  
anio ów w klasztorze. 
By o ich ponad 700 
- wykonane z gipsu, 
masy solnej, tworzyw 
sztucznych, by y te  
wyszyte na p ótnie, 
malowane, wyko-
nane na szyde ku, 
pozytywki, pierniki 
i wiele innych. Sio-
stra Agata - przewod-
nik - szczegó owo 
opowiedzia a o histo-
rii anio ów z ró nych 
zak tków wiata. 
Dzieci losowa y my l 
od anio a, któr  mia y 
przeczyta  w domu 
z rodzicami, zrobi y 
sobie tak e zdj cie 
z napisem „Jestem 
anio em”. Otrzyma y 
te  widokówki z prze-
pi knym klasztorem.

W Muzeum Re-
gionalnym dzieci 
z pani  Miros aw  

Rzepeck  przy-
pomnia y sobie, 
z czego produkuje-
my papier i do cze-
go jest on potrzebny. 
Uczestniczy y rów-
nie  w czerpaniu pa-
pieru. Pani Danuta 
Kulig oprowadzi a 
ma ych go ci po 
wystawie obrazów 
Lilianny Gronu  pt. 
„Guzikami malowa-
ne”. Pokaza a te  
eksponaty, m.in. 
dwustuletni srebrny 
stojak do choinki, 
z pozytywk , kolek-
cj  motyli i innych 
owadów.   

Nast pnie dzie-
ci uczestniczy y 
w warsztatach „gu-
zikowych” - tworzy-
y prace z guzików 
wed ug w asnego 
pomys u.  

Dzi kujemy Sio-
strom Nazaretankom 
oraz Paniom z Mu-
zeum Regionalnego 
za ciekawe spotkania 
i po wi cony czas.

Bo ena Kulig

T R O C H ĘT R O C H Ę   C Z A S UC Z A S U   D L AD L A  D Z I E C I D Z I E C I

Znajd  15 szczegó ów, którymi 
ró ni  si  te dwa obrazki. Na ry-
sunku dolnym zaznacz kó eczkiem 
miejsca, w których znalaz e  ró -
nice, wytnij go, naklej na kartk  
i przynie  lub przy lij do redakcji. 
Na rozwi zania czekamy do 11 
marca br. Zadanie dla dzieci do 
lat 11.

ROZWI ZANIE
Za znalezienie ró nic na dwóch, pozornie identycznych 
obrazkach, zamieszczonych w nr. 6, nagrod  otrzymuje 
Mateusz Kurzawa z Ostrzeszowa. Gratulujemy 
i zapraszamy do redakcji po odbiór nagrody.
Przypominamy, e co miesi c, spo ród kartek 
z rozwi zaniami, losujemy zestaw klocków LEGO. 
Czeka te  na Was nagroda roku. Zapraszamy do 
udzia u w naszych zabawach.

Z N A J D

MÓJ PRZYJACIEL - MI
22 lutego w Przedszkolu nr 1 

w Ostrzeszowie podsumowano IV MI -
DZYPRZEDSZKOLNY KONKURS PLA-
STYCZNY. W tym roku wzi o w nim 
udzia  35 dzieci z siedmiu przedszkoli 
miasta i gminy Ostrzeszów oraz Mikstat.  

LAUREACI
I  miejsce - Katarzyna Joks, Przedszkole 
w Mikstacie,
II miejsce - Sara Janicka, Przedszkole, 
Sióstr Nazaretanek w Ostrzeszowie
III miejsce - Zuzanna Damas, Przed-
szkole nr 1 w Ostrzeszowie.

WYRÓ NIENIA 
Agata Mydlak - Przedszkole w Miksta-
cie, Liliana Chowa ska - Przedszkole 
nr 6 w Ostrzeszowie, Barbara Nowak 
- Przedszkole nr 1 w Ostrzeszowie, 
Wiktoria Urban - Przedszkole nr 1 
w Ostrzeszowie.

Organizatorzy dzi kuj  za patro-
nat Burmistrzowi Ostrzeszowa oraz 
Radzie Rodziców.

B. Dittfeld

FASCYNUJ CY WSZECH WIATFASCYNUJ CY WSZECH WIAT
Niezapomnian  przygod  z kosmo-

sem prze yli uczniowie Szko y Podsta-
wowej w Kaliszkowicach O obockich, 
kiedy przyby  do nich pan Daniel Stasiak 
z przeno nym planetarium.

Astronomiczne widowisko, przygo-
towane w oparciu o najnowsze odkrycia 
naukowe, wprowadzi o uczniów w tajniki 
nowoczesnej astronautyki i lotów ko-
smicznych.

Na rozgwie d onym, nocnym nie-
bie dzieci zobaczy y gwiazdy i gwiazdo-
zbiory, pozna y ich nazwy i dowiedzia y 

si , które s  ich znakiem zodiaku, jak 
ten znak wygl da i kiedy mo na go 
zaobserwowa  na niebie.

Zobaczy y kolorowe planety, ich 
ksi yce, wielobarwne struktury olbrzy-
mich mg awic oraz odlegle galaktyki 
kr ce w przestrzeni.

Uczniowie z zaciekawieniem ogl -
dali prezentacj  Uk adu S onecznego 
oraz kr cych wokó  S o ca planet.

Animowany lot w kosmos, roz-
gwie d one niebo, pi kno bli szego 
i bardzo dalekiego kosmosu dostar-

czy o wszystkim niezwyk ych prze y . Ka dy ucze  móg  
zobaczy  z bliska olbrzymi teleskop, s u cy do obserwacji 
obiektów nieba.

Atrakcyjna lekcja i spotkanie z pasjonatem astronomii 
w naturalny sposób pobudzi a wyobra ni  uczniów i zach ci a 
do dalszego poznawania gwiazd.

 E.O.

PRZEDSZKOLAKI Z GRABOWA 
W OSTRZESZOWIE
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CO S YCHA  W SZKO ACH?

PATRYCJA KOSID O 
- PODWÓJNA LAUREATKA 

WOJEWÓDZKICH KONKURSÓW 
PRZEDMIOTOWYCH

Prawie w ka dym 
roczniku Gimnazjum im. 
Or a Bia ego w Dorucho-
wie s  wybitni uczniowie, 
którzy zostaj   nalista-
mi lub laureatami Wo-
jewódzkich Konkursów 
Przedmiotowych. Przy-
gotowanie si  do takiego 
konkursu i odniesienie 
w nim sukcesu jest 
ogromnym wyczynem. 
Tym bardziej wi c trze-
ba doceni  tych, którzy 
zostaj  podwójnymi lau-
reatami. W naszej szkole 
zdarzy o si  to drugi raz. 
Tego niezwyk ego wy-
czynu dokona a Patrycja 
Kosid o, uczennica kla-
sy 3c. Tym wi ksze jest 
to osi gni cie, e laur 
ów zdoby a w trudnych 
przedmiotach przyrodni-
czych - biologii i chemii.

Patrycja bardzo 
ci ko pracowa a na 
swój sukces, przygoto-
wuj c si  do konkursów 
ju  od klasy II. Jak sama mówi, bio-
logia i chemia s  jej pasj  i z nimi 
wi e swoj  przysz o , najpierw 
w liceum, a pó niej, by  mo e, na 

studiach medycznych... czego szcze-
rze jej yczymy.

Gratulujmy zarówno Patrycji, 
jak i jej nauczycielom oraz rodzi-
com.

red.

SUKCES GIMNAZJALISTÓW
W tym roku 

s z k o l n y m  a  
czworo uczniów 
Gimnazjum nr 2 
w Ostrzeszowie - 
Katarzyna Szyma -
ska, Kaja Michalak, 
Julia Soroko oraz 
Miko aj Grabarczyk 
- zosta o laureata-
mi Wojewódzkiego 
Konkursu Biolo-
gicznego. Sukces 
jest tym bardziej 
cenny, e Kaja i Ka-
tarzyna to dopiero 
uczennice drugiej 
klasy. 

Zosta  laure-
atem olimpiady 
z tak trudnego 
przedmiotu jak bio-
logia nie jest atwo. Do tego potrzebne jest przede wszystkim 
wsparcie zarówno najbli szych, jak i nauczycieli, w tym 
przypadku pani Gra yny Mo d anowskiej-Kordas oraz pana 
Przemys awa Kierety.

Kasi, Kaja, Julia i Miko aj interesuj  si  biologi  prawie od 
zawsze, wi c by o im atwiej podj  decyzj  o uczestnictwie 
w konkursie. Aby jednak osi gn  taki sukces, po wi cali 
nauce ca y swój wolny czas, czytali mnóstwo ksi ek, ar-
tyku ów, rozwi zywali testy. 

Oprócz satysfakcji z bycia laureatem, s  tak e wy-
mierne korzy ci tego osiagni cia  - maksymalna liczby 

punktów z cz ci przyrodniczej egzaminu gimnazjalnego, 
bez konieczno ci przyst powania do niego. Daje to równie  
mo liwo  dowolnego wyboru szko y redniej. 

Warto si  uczy , poszerza  horyzonty, nie mo na trak-
towa  nauki jako z a koniecznego, w niesko czonej kopalni 
wiedzy trzeba znale  co  dla siebie - mówi Julia.

Nasi laureaci to nie tylko „biolodzy“, maj  szereg za-
interesowa , pasji, lubi  sp dza  czas z ksi k , dobrym 
 lmem czy serialem, czynnie dzia aj  te  w organizacjach 
pozaszkolnych, jak na przyk ad ZHR.

Gratuluj  zas u onego sukcesu i ycz  powodzenia 
w realizacji kolejnych wyzwa .

Kole anka Agnieszka

WALENTYNKOWY POKAZ MODY W  ZS NR 1
22 lutego w Zespole Szkó  nr 1 

w Ostrzeszowie odby  si  walentyn-
kowy pokaz mody. Zorganizowa a go 

klasa IV Technikum Us ug Fryzjerskich. 
Pomys odawczyni  by a Daria Dominik. 
Pomys  zosta  zrealizowany przy wspar-

ciu kole anek i kolegów z klasy IV TFB. 
W poprowadzenie uroczysto ci w czyli 
si  koledzy z klasy, uczniowie Techni-

kum Budowlanego 
- Jakub Aksamski 
i  Pawe  Wojtasz-
czyk. W przygo-
towaniu stylizacji 
w osów pomog y 
tak e Aleksandra 

wi tczak i Mari-
ka Ole z z klasy II 
Technikum Us ug 
Fryzjerskich .Fry-
zury zosta y wyko-
nane pod czujnym 
okiem fryzjera i na-
uczyciela ZS nr 1 p. 
Tomasza Pasiaka. 
Przedsi wzi cie 
to jest efektem 
wdra anej w tym 
roku w ZS nr 1 
innowacji pedago-
gicznej - elementy 
kosmetologii i wi-
za u, prowadzonej 
w ramach zaj  
na tym kierunku 

kszta cenia przez kosmetolog p. Ka-
rolin  Obalsk -Stempniewicz. Go ciem 
specjalnym imprezy by a uczestniczka 
V edycji programu Top Model Aleksan-
dra Sadkowska.

W wype nionej po brzegi hali spor-
towej ZS nr1 t umnie zgromadzona 
publiczno  mog a podziwia  wyst py 
szkolnej wokalistki - Vanessy Ha dziuk, 
oraz niesamowite i widowiskowe wy-
czyny k pi skiej grupy akrobatycznej 
Bar Style i StreetWorkout. Punktem 
kulminacyjnym wydarzenia by  profesjo-
nalny pokaz mody, zorganizowany przy 
pomocy  rm D&R, sklepów MARCUS 
I CAMEL. W pokazie wyst pi y uczen-
nice i uczniowie szko y - wytypowani 
w trakcie zorganizowanego wcze niej 
castingu. Zainteresowane modelin-
giem dziewczyny mog y wzi  udzia  
w castingu dla  rmy YAKO MODELS. 
Dochód z imprezy, m.in. ze zorganizo-
wanej równolegle loterii fantowej oraz 
z wej ciówek, zosta  przeznaczony na 
rzecz Domu Dziecka w Ostrzeszowie.                 

P.S.

Przerwa zimowa to nie tylko czas odpoczynku, ale tak e 
nowe mo liwo ci rozwijania zainteresowa  i umiej tno ci. 
Nauczyciele ze Szko y Podstawowej w Siedlikowie zadbali 
o to, aby ch tni uczniowie mogli sp dzi  ferie przyjemnie, ale 
i po ytecznie. Wszystkie dzieci zaproszone zosta y do udzia u 
w zaj ciach z udzielania pierwszej pomocy. Prowadzi a je 
pani Barbara Szmaj-Sz apik razem z wykwali  kowanym 
ratownikiem medycznym.

Oprócz wyk adów by  te  czas na praktyk . Dzieci wi-
czy y opatrywanie ran, usztywnianie zwichni  i z ama , 
zak adanie ko nierza ortopedycznego. Mo na by o te  
sprawdzi , jak dzia a „Ambu Bag”. Wszyscy z ogromnym 
zaanga owaniem wykonywali wiczenia, pami taj c o tym, 
jak wa na jest wiedza, któr  zdobyli. Na zako czenie dzieci 
dosta y dyplomy „M odego Ratownika”.

AKTYWNE FERIE W SP SIEDLIKÓW19 lutego br. w Urz dzie Miasta 
i Gminy w Ostrzeszowie odby o si  
I posiedzenie Zespo u Doradczego Bur-
mistrza Miasta i Gminy Ostrzeszów ds. 
M odzie y. W sk ad Zespo u wchodzi 12 
cz onków, po 4 uczniów z ka dej szko y 
ponadgimnazjalnej z naszej gminy: ZS 
nr 1 im. Powsta ców Wielkopolskich, 
ZS  nr 2 im. Przyja ni Polsko-Norwe-
skiej oraz I LO im. Marii Sk odowskiej-
-Curie w Ostrzeszowie.

Potrzeba utworzenia M odzie owej 
Rady Gminy zg oszona zosta a w ubie-
g ym roku przez radnego Patryka J dro-
wiaka. Burmistrz podj  t  inicjatyw , 
powo uj c zarz dzeniem nr 75/2015 
z dnia 18 sierpnia 2015 r. Zespó  Do-

radczy ds. M odzie y, maj cy charakter 
konsultacyjny, doradczy i inicjatywny. 
Uczestnictwo m odych ludzi w pracach 
samorz du pozwoli na lepsze poznanie 
ich pomys ów i potrzeb. 

Na posiedzeniu byli obecni wszy-
scy cz onkowie powo anego Zespo u, 
w adze samorz dowe, na czele z bur-
mistrzem i przewodnicz cym Rady 
Miejskiej, a ponadto radni i przedsta-
wiciele UMiG. 

Po cz ci zapoznawczej nast pi  
najwa niejszy punkt posiedzenia - 
ukonstytuowanie si  Zespo u.

W wyniku przeprowadzonego 
g osowania przewodnicz cym Ze-
spo u zosta a Klaudia Przemusia a 

(I LO), zast p-
c  - Agata Na-
wrot (ZS nr 1), 
a sekretarzem 
- Aleksandra 
Bacik (ZS nr 2). 

P o d c z a s 
dyskusji m o-
dzie  zg osi a 
kilka ciekawych 
postulatów, do-
tycz cych m.in. 
zwi kszenia ilo-
ci zaj  sporto-

wych w szko ach i korzystania z krytej 
p ywalni (zw aszcza przez klasy spor-
towe), wykonania o wietlenia chod-
nika w kierunku wsi Myje na odcinku 
przebiegaj cym przez las klasztorny, 
poprawy bezpiecze stwa na alejkach 
przy klasztorze. Wyrazi a zaintereso-
wanie ró nymi obszarami dzia alno ci 
samorz du, m.in. promocj  gminy. Za-
proponowa a równie  za o enie swojej 
grupy na facebooku, aby m odzie  mo-
g a tam kierowa  swe spostrze enia, 
pomys y i opinie. 

Sk ad Zespo u Doradczego Bur-
mistrza Miasta i Gminy Ostrzeszów 
ds. M odzie y:

Klaudia Przemusia a (I LO) - prze-
wodnicz ca, Agata Nawrot (ZS nr 1) 
- zast pca, Aleksandra Bacik (ZS nr 
2) - sekretarz, Ma gorzata Bacik (I LO), 
Amelia Dolata (ZS nr 2), Maciej Do-
robek (ZS nr 1), Paulina K osek (ZS 
nr 1), Agnieszka Kraszkiewicz (I LO), 
Dominika M dra (I LO), Dawid Podjuk 
(ZS nr 2), Klaudia SIWEK (ZS nr 1), 
Adrian Szwarc (ZS nr 2).

O  cjalny Portal MiG Ostrzeszów

M ODZIE  MA G OS
Zespó  Doradczy Burmistrza Miasta i Gminy Ostrzeszów ds. M odzie y
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STRZELEC
22 listopada - 21 grudnia

Trzeba rozpocząć erę samouzdrawia-
nia i uciechy z niezależności, która dla 
kochającego wolność Strzelca była 
zawsze bardzo ważna. Nie podejmuj 
żadnych dodatkowych obciążających 
zadań. Zajmuj się tylko swoimi spra-
wami, poprawiaj swoje najróżniejsze 
umiejętności. Jeśli będziesz bardziej 
czuły na nastrój innych ludzi, to będziesz 
mógł przewidzieć ich reakcje na różne 
gesty i wydarzenia. Koniec tygodnia 
będzie bardzo czarujący, ekscytujący 
i obfitujący w uczucia.  Finanse - oby 
tak dalej. Miłość - coraz goręcej.

KOZIOROŻEC
22 grudnia - 20 stycznia

Jak tylko Ty uświadamiasz sobie, że 
Twój czas należy do Ciebie, natychmiast 
wszyscy wokół bardzo Cię potrzebują 
i zrobią wszystko, żeby zwrócić na siebie 
Twoją uwagę. Będziesz jak zwykle miał 
bardzo dużo pracy, ale na pierwszym 
miejscu będzie teraz dla Ciebie dom 
i małe w nim remonty. Uważaj przy tym, 
kogo wpuszczasz do swojego domu, 
i mocno przemyśl warunki umowy, aby 
nie przepłacić żadnej usługi. Finanse - 
nie zawsze wygrywa się miliony. Miłość 
- dojrzała do spokoju.

WODNIK
21 stycznia - 19 lutego

Wiele sytuacji w Twoim życiu graniczy z cu-
dem. Coś, co przed chwilą wydawało się nie-
możliwe do rozwiązania, zostanie załatwione 
w mgnieniu oka dzięki Twojej wspaniałej 
umiejętności negocjacji i spokojnej dyskusji. 
Kieruj się swoją doskonałą teraz intuicją, 
korzystaj też ze swojego doświadczenia 
z przeszłości. Poskramiaj swoje skłonności 
do gromadzenia zupełnie niepotrzebnych 
Ci rzeczy, a także zatrudniania dodatkowych 
pracowników, których praca tak naprawdę 
wcale nie jest konieczna. Finanse - łatwo 
wydać, trudniej zarobić. Miłość - czyżby na 
dalszym planie?

RYBY
20 lutego - 20 marca

Wyczuwasz na odległość ludzi, którym nie 
można zaufać i, co jest zrozumiałe, nie chcesz 
mieć z nimi nic do czynienia, a kontakty 
z nimi uważasz za stratę czasu. Jeśli Twoja 
praca jest pracą usługową lub związaną 
z handlem, będziesz miał teraz bardzo dobry 
czas. Klienci będą walić drzwiami i oknami, 
a Ty nie będziesz miał chwili wytchnienia. jeśli 
jesteś singlem, na horyzoncie uczuć może 
pojawić się ktoś ważny. Finanse - podwyżka 
mile widziana. Miłość - gdzieś czeka.

Ocieplenia serca i wyostrzenia wrażliwości
życzy

Wasza wróżka

tak wygrać w totka. Miłość - jeszcze 
trochę zimowo.

PANNA
24 sierpnia - 22 września

Nadszedł czas, że wszystkie światła 
reflektorów zwrócone będą na Ciebie. 
Bądź czarujący, rozbrajający i tak miły, 
jak tylko Ty potrafisz. Krocz śmiało 
naprzód, bo gwiazdy wyjątkowo Ci 
sprzyjają i podarowują Ci dużo szczę-
ścia i pieniędzy. Choć czeka Cię trudna 
rozmowa z kimś, kto przyczepił się do 
Ciebie jak rzep, to nie zakłóci to specjal-
nie Twojego aktualnie dobrego stanu 
ducha. Nie unikaj tej rozmowy i nie 
pozostawiaj żadnych pytań bez jasnych 
i prostych odpowiedzi. Finanse – coraz 
lepiej. Miłość – więcej czułości. 

WAGA
23 września - 23 października

Pamiętaj, że życie prywatne ma bar-
dzo duży wpływ na sprawy zawodowe 
i towarzyskie. Dla prawidłowego funk-
cjonowania związków w każdej z tych 
dziedzin życia potrzebne jest dokład-
ne określenie i sprecyzowanie swoich 
granic. Jeśli ktoś zaczyna przekraczać 
Twoje granice, musisz określić je na 
nowo, bardziej wyraźnie i dosadnie lub 
zakończyć tę znajomość. Ten tydzień 
jest doskonały na zamianę irytujących 
ludzi wokół Ciebie na kogoś lepszego. 
Finanse - zawsze może być lepiej. Miłość 
- same zmiany.

SKORPION
24 października - 21 listopada

To jest czas, kiedy możesz pokonać 
wszystko i wszystkich. Będziesz się 
jednak bardzo zastanawiał, czy zwy-
cięstwo jest warte tak ogromnego wy-
siłku. Będziesz miał czas na dokładne 
rozważenie wszystkich za i przeciw. 
Prywatnie otrzymasz od losu pełno eks-
cytujących, seksualnych pokus i może 
Cię opanować wielka „dzikość serca”. 
Ale czy na pewno serca? Niektóre błędy 
są niewybaczalne. Finanse - mają moc. 
Miłość - szaleństwo wbrew sobie?

BARAN
21 marca - 20 kwietnia

Czas pożegnać wszystko, co stare - do-
tychczasowe obawy, lęki, dotychczaso-
wy styl życia i ludzi, którzy jak dotąd 
dużo obiecali i niczego nie dotrzymali. 
Środek tygodnia powinien przynieść 
zmiany. Potraktuj ten czas jako okres 
oczyszczania swojego umysłu i ducha. 
Porzuć wreszcie ludzi, którzy przez lata 
obciążali Cię swoimi problemami, bez 
względu na to, czy byłeś zajęty, czy 
byłeś chory. Dla Ciebie właściwie nie 
zrobili absolutnie nic. Pamiętaj, że le-
piej mieć niewielu przyjaciół, ale za to 
prawdziwych. Finanse - zanosi się na 
zmiany.  Miłość - serce prawdę Ci powie. 

BYK
21 kwietnia - 20 maja

Nadzieje, życzenia i całkiem nie-
okiełznane marzenia będą zaprzątały 
Twój umysł i serce. Będziesz bardzo 
skupiony, myśląc intensywnie, jak je 
urzeczywistnić. Wszystko, co mogłoby 
przeszkodzić Ci w koncentracji, będzie 
Cię denerwowało. Będziesz się bardzo 
niecierpliwił, słuchając po raz kolejny 
czyjegoś „blybrania”. Będą Cię męczyć 
ludzie, którzy nie chcą lub nie potrafią 
czytać w Twoich myślach. Bądź bardziej 
cierpliwy, poczekaj, marzenia w więk-
szości się spełnią, co prawda nie za kilka 
dni, a w ciągu kilka miesięcy. Finanse 
- chwilowa stabilizacja. Miłość - może 
będzie wielka?

BLIŹNIĘTA
21 maja - 21 czerwca

Wielkimi krokami idą zmiany na lepsze. 
A właściwie to Ty sam je wprowadzasz 
z wielkim rozmachem, zgodnie ze swo-
im planem i logicznym porządkiem we 

wszystkim, co robisz i jak robisz. W pra-
cy unikaj hipokrytów, ponieważ mogą 
Cię sprowokować do impulsywnego 
wybuchu. Rób swoje - rzetelnie, tak aby 
wszystko było wykonane jak należy. 
W życiu prywatnym uważaj, żeby nie 
zagadać partnera, bo nie wszyscy lubią 
słuchać godzinami tego samego mów-
cy. Finanse - trochę wydatków, warto 
przeanalizować. Miłość - za dużo słów.

RAK
22 czerwca - 22 lipca

Kierujesz się w życiu sercem i duszą. 
Czujesz się bardzo związany z wszyst-
kimi, którzy Cię otaczają. Mimo tak 
silnych związków nie wpędzaj się i nie 
pozwól innym wpędzać Cię w poczucie 
winy za czyjeś niepowodzenia. Skup się 
bardziej na sobie, odkryj swoje dotąd 
nieodkryte talenty. Unikaj burzliwych 
dyskusji. Może już wkrótce staniesz się 
głównodowodzącym w grupie wykonu-
jącej bardzo ważne zadanie, w grupie, 
w której będziesz postrzegany jako 
ekscentryczny geniusz. Finanse - można 
wytrzymać. Miłość - znów burzliwiej.

LEW
23 lipca - 23 sierpnia

Los będzie przyśpieszał wszystkie 
procesy w Twoim  życiu, wymagające 
przyspieszenia. Będziesz działał szybko 
i dokładnie, patrząc na rzeczy przyszło-
ściowo. Nawet gdy inni tego nie robią, 
Ty grasz zawsze zgodnie z regułami. 
Jesteś wystarczająco bystry, by tak ukła-
dać grę, żeby reguły nie kolidowały 
z Twoimi wymaganiami. Pamiętaj, że 
grasz po to, aby wygrać, a nie po to, 
by być milutkim partnerem w grze. 
Ktoś może atakować, nawet gdy bę-
dziesz miły i uprzejmy.  Finanse - żeby 

Sk adniki:
• 2 ma e pojedyncze piersi kurczaka
• 400 g broku ów
• 200 g makaronu tortellini (z dowolnym nadzie-

niem, np. serowym)
• 10 pomidorów suszonych z zalewy
• kilka y ek majonezu, np. dekoracyjnego Winia-

ry
• przyprawa do kurczaka
• odrobina oleju do sma enia

Przygotowanie:
Ka d  pier  kurczaka przekrój wzd u , na dwa 

p aty, oprósz przypraw  do kurczaka i podsma  na 
rozgrzanym oleju z obu stron. Po przestudzeniu po-
krój w ma  kostk . Makaron ugotuj wed ug instrukcji 
podanej na opakowaniu. Broku y ugo-
tuj. Pomidory ods cz z zalewy i pokrój 
w cienkie paseczki.

Po przestudzeniu wszystkich sk adni-
ków umie  je w salaterce, dodaj majonez 
i delikatnie wymieszaj. Smacznego!

GOTUJ Z CZASEM
Sa atka z tortellini, kurczakiem i broku em

Motto na nadchodz cy tydzie
Z drobiazgów yciowych, wykonanych wielkim sercem, powstaje 

wielko  cz owieka. Stefan Wyszy ski

Mo
Z drobiazgów 

wie

H o r o s k o p

Przeka  1% podatku
Mukowiscydoza to choroba genetyczna, która dzień po dniu 

wyniszcza organizm chorującej osoby. Tylko dzięki pomocy innych, 
dzieci zmagające się z mukowiscydozą mają szansę na dorosłe życie.

Szanowni Państwo!
Pragniemy po raz kolejny prosić o aktywne włączenie się do odpi-

sów 1% podatku za rok 2015 na rzecz naszych dzieci Darii i Mateusza 
Kowalskich z Bierzowa. Przed nami kolejny rok i kolejne wyzwania. 
Mam nadzieję, że leczenie przyniesie upragnione, dobre rezultaty, 
jednak jak zawsze potrzeba czasu, cierpliwości i determinacji.

Chcieliśmy złożyć serdeczne podziękowania wszystkim naszym 
darczyńcom i instytucjom za okazane wsparcie.

Z wyrazami szacunku
 rodzice Darii i Mateusza

nr KRS: 00 000 97 900
Koniecznie z dopiskiem: Dla Darii i Mateusza Kowalskich

Matio Fundacja Pomocy Rodzinom i Chorym na Mukowiscydozę
BPH S.A. Oddział Kraków
nr 36 1060 0076 0000 3200 0132 9248

WYPRÓBUJ FALE UDERZENIOWE NA:
• ostrogi pi towe
• okie  tenisisty
• kolano skoczka 
• oraz inne dolegliwo ci bólowe
Gabinet czynny od pon. do pt. w godz. 8.00 – 18.00

(Równie  wizyty domowe)
tel. 781 396 175, tel./fax (62) 720-35-45Rejestracja:

ul .  Pr zemys owa 9 (par ter) ,  63 - 500 Ost r zeszów

Co pi ty zabieg gratis !!!

SPECJALISTYCZNY
GABINET

ALERGOLOGICZNY
dr n. med. Ewa Duczmal

Specjalista alergolog i pediatra

UWAGA! 
NOWY ADRES

Wielu ska 1B
Wi cej szczegó ów pod adresem 

www.alergo-medica.pl

tel. 603 857 030
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W niedzielę, 28 lutego, w hali Gimna-
zjum nr 2 (dzięki życzliwości dyrektor - 
pani Marii Kapelańczyk) odbył się, zapo-
wiadany na naszych łamach, turniej piłki 
siatkowej „WERONA CATERING CUP”. 
Wzięło w nim udział osiem lokalnych 
drużyn: Tarpany, Bociany, Leśnicy, Poli-
cjanci, Aquator, PKS Arka Niedźwiedź, 
drużyna wikarego Łukasza i Strażacy 
oraz siatkarze z Wielunia.

Turniej rozegrano w trzech grupach. 
Zwycięzcy grupy i najlepsza drużyna 
z drugiego miejsca walczyli ze sobą 
w półfinale. A następnie dwie najlepsze 
drużyny spotkały się w wielkim finale.

Zwycięzcą okazała się nasza lokalna 
drużyna TARPANY, która pokonała 
gości z Wielunia.

Sponsorem tytularnym była firma 
Werona Catering z Wielunia; jest znana 
w Ostrzeszowie, bo dostarcza posiłki 
do tutejszego szpitala. Jej właścicielem 
i prezesem jest p. Marcin Wojciechow-
ski - kibic i sponsor siatkówki

On właśnie ufundował dla wszystkich 
uczestników okolicznościowe koszulki, 
a dla triumfatorów puchary i medale 
oraz cenne nagrody, które wręczali, 
obok p. Marcina, p. Wiesław Trzciński 
właściciel Biznes Centrum - drugiego 
sponsora - oraz przedstawiciele władz 
samorządowych - burmistrz i starosta. 

Specjalne nagrody ufundowano rów-
nież dla kilku siatkarek, które dziel-
nie grały jako rozgrywające w drużynie 

Nadleśnictwa i firmy Aquator.
Cenną nagrodę dla najlepszego gra-

cza turnieju (Sebastiana Balcerka) czyli 
MVP ufundował p. Wojciech Bąk - nad-
leśniczy w Przedborowie.

Wszyscy uczestnicy ugoszczeni 
zostali smacznym posiłkiem, ufundowa-
nym przez głównego sponsora turnieju, 
firmę „Werona Catering”. 

Była więc dobra zabawa, dużo siat-
karskich emocji i znakomita atmosfera. 
To zasługa organizatorów, fanów siat-

kówki, panów Pawła Cieplika oraz Jarka 
Guzendy.

Organizatorzy mają nadzieję, że tak 
udany turniej zapoczątkuje rozgrywki 
ostrzeszowskiej amatorskiej ligi piłki 
siatkowej.

Drużyny siatkarskie z powiatu ostrze-
szowskiego, chcące uczestniczyć w lidze, 
prosimy o kontakt pod numerami: 693 551 
558 lub 601 539 339.

Wiesław Trzciński

Turniejem dla rocznika 2006 zakończył 
się projekt organizowany przez Akademię 
Piłkarską Ostrzeszów pod hasłem „Piłka 
nożna + edukacja”. W ostatnim turnieju 
wystąpiło sześć zespołów: Olimpic Wro-
cław, Pogoń Zduńska Wola, Marcinki 
Kępno, Ostrovia Ostrów Wlkp. oraz dwie 
nasze drużyny. Podobnie jak w poprzed-
nich rozgrywkach celowo nie notowano 
i nie prowadzono statystyk wyników 
meczów, by położyć nacisk na zdrową 
rywalizację.

Dla uatrakcyjnienia gry wprowadzono 
pewne innowacje - wstawiono większe 
bramki, licząc na wiele goli. Zawodnicy nie 
zawiedli, ku zadowoleniu i satysfakcji pił-

karzy i trenerów bramki padały co chwilę.
Zgodnie z ideą turnieju prowadzone 

były również po raz kolejny zajęcia proz-
drowotne z zakresu zdrowego żywie-
nia oraz warsztaty umiejętności spo-
łecznych.

Na koniec trochę statystyki. W naszych 
turniejach uczestniczyło ok. 140 zawod-
ników z różnych miast, m.in. Wrocławia, 
Zduńskiej Woli, Kępna, Ostrowa Wlkp., 
Sieroszewic. Każda drużyna otrzymała 
jednakowy puchar, a wszyscy zawod-
nicy zostali odznaczeni pamiątkowymi 
medalami. Śmiało i z satysfakcją można 
powiedzieć, że nasze cele zostały osią-
gnięte. Niewątpliwie zawodnicy wyje-

chali z turnieju zmęczeni, ale jednocze-
śnie z poczuciem zadowolenia, wzboga-
ceni nie tylko o nowe piłkarskie doświad-
czenia i umiejętności, ale i o przydatną 
życiowo wiedzę.

Tego rodzaju projekty stały się już 
małą tradycją naszego klubu, trwale wpi-
sały się w naszą działalność i - zważyw-
szy na duże zainteresowanie i zadowole-
nie piłkarzy - na pewno będziemy je kon-
tynuować.

Po raz kolejny dziękujemy również 
Rodzicom młodych piłkarzy, bez których 
nieodzownej pomocy i życzliwości nasze 
turnieje nie miałyby takiej jakości.

D.S.

27 lutego w Bratysławie rozegrano 36. Grand Prix Słowacji.
W tym prestiżowym turnieju wystartowało ponad 1200 karateków ze 139 klu-

bów z 18 państw.
Do Bratysławy wyjechał także zawodnik UKS „Hitotsu” Ostrzeszów, Maksymi-

lian Szczypkowski - startował jako reprezentant Polskiego Związku Karate.
Ciężka, systematyczna praca zaowocowała i Maks w konkurencji kata indywi-

dualne U 21 wywalczył złoty medal.
Zawodnicy startujący w konkurencjach kata w Bratysławie byli pod opieką sen-

seja Marka Chwilarskiego - trenera kadry Polski.
Jesteśmy dumni z Maksa i życzymy dalszych sukcesów.

Jan Zieliński, 5 dan
Karate Shotokan/WKF

AKADEMIA CUP 2016 - rocznik 2006
piłka nożna + edukacja

ZŁOTY MEDAL Z BRATYSŁAWY

Niedaleko Gniezna leży nieduża miej-
scowość o nazwie Trzemeszno. To wła-
śnie tutaj 14 lat temu narodził się pomysł 
zorganizowania w lasach Nadleśnictwa 
Gołąbki „Biegu Trzech Jezior”. Pomysł 
chwycił, trafiono w trochę martwy ter-
minarz startów, sprężono się organiza-
cyjnie, a że bieganie w lasach między 
jeziorami daje dużo satysfakcji, zwłasz-
cza gdy pokonuje się dystans 15km, bie-
gaczy wciąż przybywa. Są nawet i tacy, 
którzy startowali we wszystkich edy-
cjach biegu. W tym gronie jest dwóch 
biegaczy z naszego powiatu - Marian 
Świtoń i Włodzimierz Juszczak. Oni wraz 

z Anną Hazubską i Agnieszką Połom-
ską wystartowali także 13 lutego w XIV 
Biegu Trzech Jezior. Do mety w Ośrodku 
Wypoczynkowym Jutrzenka dobie-
gło blisko tysiąc zapaleńców. Pierwszy 
linię mety przekroczył zawodnik ukraiń-
ski (47,12 min). Najlepszym z „naszych” 
okazał się M. Świtoń - 139. miej-
sce z czasem 1:02,51 godz., W. Jusz-
czak zajął 169. miejsce (1:04,03 godz.). 
Dziewczyny uplasowały się w połowie 
stawki: A. Połomska - 582., a A. Hazub-
ska - 583. miejsce, z tym samym cza-
sem 1:16.09 godz.

W.J.

ZIMOWE BIEGANIE MIĘDZY JEZIORAMI

AKADEMIA CUP 2016 - rocznik 2006
piłka nożna + edukacja

ZŁOTY MEDAL Z BRATYSŁAWY

WERONA CATERING CUP

ZIMOWE BIEGANIE MIĘDZY JEZIORAMI

WERONA CATERING CUPPierwsza drużyna i najlepszy zawodnik 
turnieju (w zielonej bluzie). Organizatorzy, sponsorzy, sędziowie i władze.
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Trzy nagrody HIT trafiły na teren powiatu 
ostrzeszowskiego - otrzymały je firmy FUMO 
i Trasko-Inwest oraz Starostwo Powiatowe 
w Ostrzeszowie. 

Uroczyste ogłoszenie wyników Konkursu 
„Gospodarczo-Samorządowy HIT Regio-
nów 2015”, promującego dokonania rynkowe, 
edukacyjne, ekologiczne, organizacyjne oraz 
samorządowe odbyło się 21 lutego w Auli Uni-
wersytetu Adama Mickiewicza w Poznaniu. Na 
gali spotkali się liczni przedsiębiorcy i przedsta-
wiciele samorządów z województwa wielkopol-
skiego oraz lubuskiego.

Laureatami z terenu powiatu ostrzeszow-
skiego zostali:

- PPHU FUMO Ostrzeszów Sp. z o.o. 
w Ostrzeszowie - Rubinowy HIT 2015 z trzema 
gwiazdami za konsekwentne realizowanie stra-
tegii w zakresie budowania wizerunku,

- TRASKO-Inwest sp. z o.o. 
w Ostrzeszowie - Złoty HIT 2015 za 
wysoką jakość usług budowlanych na 

przykładzie obiektów: wytwórnia pasz GOL-
PASZ w Polkowicach oraz Zakład Produkcyjny 
wyrobów medycznych TORF CORPORATION 
we Wrocławiu,

- Starostwo Powiatowe w Ostrzeszowie - HIT 
Promocji Regionu 2015 za promowanie pod-
miotów z różnych obszarów społeczno-gospo-
darczych funkcjonujących na terenie powiatu 
ostrzeszowskiego.

Ostrzeszowskim przedsiębiorcom towarzy-
szył starosta Lech Janicki oraz Ludmiła Cieślar-
czyk, zastępca kierownika Wydziału Oświaty, 
Spraw Europejskich, Promocji i Rozwoju Sta-
rostwa Powiatowego w Ostrzeszowie. Uro-
czystość uprzyjemnił występ młodych, dobrze 
zapowiadających się wokalistów z Ostrow-
skiego Centrum Kultury. Atrakcją wieczoru był 
koncert Moniki Kuszyńskiej.

www.powiatostrzeszowski.pl 

Nie usuwaj sprzed nóg swoich dzieci wszystkich kamieni, bo mogą kiedyś głową uderzyć w mur. Robert Francis Kennedy

Szczęśliwym Rodzicom gratulujemy, a wszystkim kochanym dzieciątkom życzymy 
zdrowia, miłości i szczęścia na całe długie życie!

Osoby urodzone między 20 lutego 
a 20 marca to zodiakalne Ryby.

Dobra to okazja, by zorganizować 
szkolny zjazd. Uczniowie Szkoły Pod-
stawowej nr 1 w Ostrzeszowie, rocznik 
1988-1996, postanowili jakiś czas temu 
spotkać się w lokalu „Stary Spichlerz” 
i powspominać stare, dobre czasy. 
Nie zawiedli absolwenci, nie zawiedli 
nauczyciele i organizatorzy spotkania - 
przybyli licznie, w doskonałych humo-
rach. Zachowywali się tak, jakby nigdy 
nie rozdzielał ich ani czas, jaki upłynął 
od pożegnania w ósmej klasie, ani miej-
sca, często oddalone od Ostrzeszowa, 
w których niektórzy teraz mieszkają. 
Powróciły obrazy sprzed lat, a rozmo-
wom nie było końca. Zebrani opowiadali 
o życiu, rodzinach i pracy. Wraz z zapro-
szonymi na tę uroczystość nauczyciel-
kami - paniami Marią Wichnowską 
i Zofią Rychel-Wojciechowską wspo-
minali szkolne wycieczki i kawały, które 
robili sobie nawzajem. Niektórzy nie 
widzieli się całe dwadzieścia lat! 

Zabawa była przednia i trwała do 
późna. 

A. Ł.

      synek państwa Donaty i Kamila Mielczarków z Foluszczyk,   ur. 22.02.2016r., waga 2950g
Lilianna -   córeczka państwa Anity i Patryka Hoińskich z Ostrzeszowa,  ur. 22.02.2016r., waga 3750g
Magdalena - córeczka państwa Żanety i Andrzeja Błaszczyków z Kraszewic, ur. 22.02.2016r., waga 3510g
Zuzanna -   córeczka państwa Katarzyny i Marka Ziętków z Mącznik,   ur. 23.02.2016r., waga 3570g
Tobiasz -   synek państwa Julity Płonki i Dawida Nowaka z Ostrzeszowa,  ur. 24.02.2016r., waga 2360g
      synek państwa Anny i Artura Puchałów z Much,       ur. 25.02.2016r., waga 3420g
Szymek -   synek państwa Joanny i Pawła Jurczyków z Wieruszowa,   ur. 25.02.2016r., waga 3660g

MINĘŁO DWADZIEŚCIA LAT, ODKĄD SKOŃCZYLI PODSTAWÓWKĘ

HITY 2015 WRĘCZONE

MINĘŁO DWADZIEŚCIA LAT, ODKĄD SKOŃCZYLI PODSTAWÓWKĘ

14 lutego w restauracji „Gościniec” w Stawie 
(gmina Szczytniki) podczas wieczoru „Przestrzeni 
Kultury” wójt gminy Szczytniki - Marek Albrecht 
- wręczył zawodnikom Klubu Sportowego ZIĘTEK 
Team, sekcja TEAM Szczytniki, Sebastianowi i Nor-
bertowi Kuszom, listy gratulacyjne za sportowe 
osiągnięcia. 

Podczas spotkania wójt wręczył także certyfi-

katy szkoleniowe adeptom szkoły boksu i kickbo-
xingu ZIĘTEK Team, sekcja Szczytniki. Certyfikaty 
otrzymali (na zdjęciu od lewej): Nikola Witkowska. 
Oliwia Leszka, Jakub Biernat, Martyna Palot oraz 
Antonina Braszak.

Trener klubu Mariusz Ziętek
serdecznie zaprasza

na nieodpłatne zajęcia do klubu.

Listy gratulacyjne dla 
zawodników KS Ziętek Team

HITY 2015 WRĘCZONE Listy gratulacyjne dla 
zawodników KS Ziętek Team
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